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NARESZCIE! 


W drukarni naszej gorączka 
Szruała w dniv 17 lutego 1945 r. 
Jutro wyjdzie znów „Naprzód“ 
Po pięciu i pół latach ! Radość roz- 
pierała nasze serca! 

I w pierwszym numerze umie. 
Ściliśmy na stronie tytułowej sło. 
wa: „Naprzód“ był, jest i będzie 
chorążym najwznioślejszych idei, 
będzie nadal torawał drogę kn le- 
nszej przyszłości, hędzie nieugię- 
tym strażnikiem interesów ludu 
pracującego!" 

Iw tych 49 numerach tygodni. 
ka przy nieprzewidzianych i bar- 
dzo licznych trudno: 
zaliśmy, że dotrzymaliśmy słowa, 
że pilnowaliśmy wielkiej Sprawy 
Socjalizmu, że zasłużyliśmy sobie 
na to, by powtórzono w pierw- 
szym numerze „Naprzodu“ jaka 
dziennika, słowa wypisane przed 
Tokiem: 

„Robotnik krakowski kochał 
znwsze swój organ prasowy, był 
z niego dumny i nim się szczycił. 
Inteligencja krakowska widziała 
w nim orędownika najszczytniej. 
szych haseł wolnościowych i nie- 
podległościowych. I chłop skwa- 
pliwie brał „Naprzód“ do ręki“, 

Wielu robotników i inteligen. 
tów wymyślało nam, dlaczego nie 
wydajemy naszego pisma „jako 
dziennika, a zadawalniamy się ty- 
godnikiem. Odpowiadaliśmy im, 
że wcale się nie „zadawalniamy”, 
ale że tak się warunki złożyły, iż 
nie mogliśmy się zdobyć na dzien- 
nik. Równocześnie mówiliśmy, że 
mogą być wszyscy przekonani, iż 
gdy minie roczek, to „Naprzód 


będzie dziennikiem. I słowo cia- 
łem się stało! 

„Naprzód“ nie był od razu dzien. 
nikiem w roku 1893, t. j. 58 lat 
temu. Założono go w trudnym o- 
kresie, gdy obowiązywał „stem- 
pel dziennikarski” ograniczający 
ilość nakładu, gdy grasowała cen. 
zura prokuratorska i policyjna, 
które pozostawiały w piśmie na- 
szym znaki „białego tyfusu pla. 
mistego". Zaczął wychodzić jako 
dwutygodnik, biedniutki organ 
„krakowskiej organizace, Pisze 
о tych dniach narodzin „Naprzo- 
du* Ignacy Daszyński w swych 
pamiętnikach: 

„W styczniu 1893 r. zostałem 
przez krakowską organizację we. 
zwany do objęcia redakcji „Na- 
przodu”. Przyjąłem aszczytne 
dła mnie wezwanie i już w lutym 
bylem w Krakowie. Wkrótce też 
ludem krakowskim byłem wprost 
zachwycony. Spakój, godność, pe- 
wność siebie i kulturalne obycza- 
je, to wszystko ułatwiła nam ro- 
hotę zorganizowania klasy pracu- 
jącej Krakowa“, 

W te ręce ludności pracującej 
Krakowa i całego krakowskiego 
Województwa, którą cechuje 


„Spokój, godność, pewność siebie 
i kulturalne obyczaje“ oddajemy 
dziś pierwszy numer dziennika". 
Oddajemy go z tym głębokim 
przekonaniem, iż partia nasza — 
stara PPS — w tej chwili najsil. 
niejsza organizacja polityczna w 
naszym województwie, dołoży 
wszystkich starań, by pismo na- 
sze zyskało silne fundamenty ma- 
terialne. Musi być prowadzona od 
ust do ust silna propaganda za 
czytaniem, prenumerowaniem i 
kupowaniem „Naprzodu“. Muszą 
wpływać codziennie ze wszystkich 
miejscowości korespondencje 1 
artykuły. Wszystkie nasze miej- 
scowe komitety powinny się stać 
agencjami kolportażowymi. Niech 
nikt nie czeka na to, aż się samo 
zrobi, niechaj nikt nie ogląda się 
na drugiego, a przeciwnie, niech 
każdy świeci wzorem i przykła- 
dem dla drugich. 

„Naprzód“ wtedy tylko będzie 
odbiciem Waszych myśli, będzie 
wykładnikiem Waszych dążeń, 
będzie instrumentem walki poli- 
tycznej, będzie czerwonym lemie- 
szem, który ma przeorywać na- 
szą polityczną glebę 

(Dokończenie na str. 2.giej) 
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Naczelny Dowódca 


Kraków. W ubiegłą sobotę w 
południe samolotem z Warszawy 
przybył do Krakowa Naczelny 
Dowódca Polskich Sił Zbrojnych 
Marsz. Michał Rola-żymierski. 


| Daszyński o „NAPRZODZIE" 


świeżo upieczony tygodnik pisał nadzwy- 
ста} ostro, co w kołach „inteligencji“ nazywa- 


no z przekąsem „stylem naprzodowym*... 


„Jako długoletni 


w tym tygodniku, a 


„Naprzód“... 


ków. 


| 
Е 


redaktor 


«Druga rzeczą była gruboskórność warstw 
rządzących wobec zarzutów ze strony robotni. 


„Naprzodu“ | 
nie myślę oczywiście chwalić sposobu pisania 
a роет dzienniku. 
jednak podnieść dwie rzeczy dla zrozumienia | 
tego stylu. Pierwsza rzecz to właściwość pisma | Marszałka orkiestra wita hym. 
jako organu bojowego rewolucyjnej kiasy го 
botniczej. Wszystkie rewolucje na świecie pi- 
sały ostro, nie obwijając zarzątów w bawełnę | panii honorowej Marszałek Rola- 
mdłych frazesów. Oczywiście, że pismo utrZY* | żymierski wita się z generalicją, 
mywane przez spółkę magnatów lub żyjące korpusem oficerskim, a następ. 
z subwencji gadzinowej nie może pisać tak, ja 


Wypada ! 


W. P. w Krakowie 


Na powitanie Marszałka przy. 
byli na lotnisko przedstawiciele 
miejscowych władz cywilnych i 
wojskowych z wojewodą Dr. Ka. 
zimierzem Pasenkiewiczem i do- 
баса DOW Kraków gen. Więc. 


«= kowskim na czele, wiceprzewod- 
fniczący wojewódzkiej Rady Ма. | 


irodowej ob. Nasierowski, repre- 
zentanci partii politycznych : 
przewodniczący wojewódzkiego 
komitetu PPS tow. Dr. Drobner, 
HSO PPR tow. Drzewiecki, 
przewodniezący OKZZ poseł Ko- 
walski, korpus oficerski, ks. We- 
[туйак i redaktor Warchala w i- 
mieniu komitetu Roku Kościusz- 
kowskiego. 
Wysiadającego z 


samolotu 


|nem narodowym. Kompania ho- 
| norowa prezentuje broń! Ро ойе" 
braniu raportu od dawódcy kom- 


k tnie z przybyłymi przedstawicie- 
| 


ami władz — poczem po krótkiej 
езда z obecnymi odjechał na 
| Zamek Wawelski. U bram Wa- 
; welu zebrały się poczty sztanda- 
| rowe partii politycznych, mło- 


___Ірпасур: Daszyński, „Pamietniki“ t. I. str. 88, ; dzieży szkolnej oraz liczna grupa 
aseenseerereseseseosessoesesseseseea JZiAACZY politycznych. 


Pięć żądań. 
i wiele milionów 


Kapitaliśei amerykańscy  rdożyli 
przed kiku dniami Prezydentowi 
Stanów Zjednoczonych Trumanowi 
memoriał złożony z pięciu pmnktów, 
który zawiera następujące postulaty: 
1) utrzymanie tajemnicy bomby ato- 
mowej, 2) zatrzymamie okupowanych 
wysp na Pacyfiku, 3) hegemomia Sta- 
nów Zjednoczonych w komunikacji 
lotniczej, 4) uprzywilejowania han- 
dlu amerykańskiego w Chinach, 5) 
jaknajszybsza Niwidacja UNRRA, 

Cynlczne te żą: a demaskują cal- 
kowiele zamierzenia 1 chęci amery- 
kańsklch rekinów kapitału, zamierze- 
nfa te zaś | checi są o tyle groźne dla 
fwiata, łe Stany Zjednoczone, Jako 
największe Państwa kanitalistyczna 
świata, — w razie oparcia sig па xa. 
andaeh, głoszonych przez władców 
trustów i banków — magrażałohy w 
sposób zdecydowany pokojowi świa- 
ta. Przyjęcie zasad kapitalistów ame- 
rykańskich oznaczałoby zawieszenie 
miecza Damoklena nad głową wszyst- 
kich narodów Świata, oddania ich 
w pacht na nieograniczony wyzynk 
kapitałów. Likwidacja UNRRA, in- 
atytucji międzynarodowej, doprawa- 
działaby narody zniszczonych kra- 
jów Eurapy do konieczności żebra- 
пів i drogiego opłucania najprzeróż. 
niejszymi koncesjnmi każdego kawał- 
ka chleba, którego dzik narody te od 
Ameryki potrzebować mogą. Przywi- 
leje w Chinach i okupacja wysp Pa- 
eyfiku, to posiadanie największego 
rynku zbytu i najważniejszych fró- 
Феї purowcowych, zań zntrzymanie 
tnjemniey bomby atomowe. 
nego kraju, to wleczny szantaż groź- 
һа wojny. 

Wojny iej zresztą panowie kapita- 
liści zbytnio mio nie obawiają. Wręcz 
przeciwnie niemal tęsknią do niej, a 
tęsknotę tę łntwa zrozmmieć, gdy wię 
zajrzy do ksiąg kasowych rekinów 
nmerykańskiega przemysłu. По na- 
przykład: w okresie przedwojennym 
zyski wielkiego trustu atalowega 
„United States Steel Corporation“ wy- 
nosily „zaledwie“ 44 miliony dol, 
ale w latach wojny wzrosty do 116 
milionów dol. rocznie, Ale to nie 
wszystko, ta аң cyfry podane przez 
dyrekcję trosto. Rewidenci skarbowi 
wykryli jednak, że pozatem kompa- 
nia ta ukryła w ciqgu trzech lat woj- 
ny „tylko“ 228 miliony dol. Drugi 
stuat stalowy „Bethleem Steel Corp." 
podniósł swój zysk х 18 milionów da 
36 1 także okrył 92 miliony zyskn. 

W śwletle tych cyfr łatwo rozu- 
mieć chęć utrzymania świata pod sta- 
łą groźbą wojny. 

A úwiat wojny nie chce. Narody 
Furopy zniszczone przez straszliwą 
zawieruchę wojny, przez lata nie- 
mieckiej okupacji, chcą pofojn za 
wazelką cenę pokojn. I dlatego wła. 
śnie specjalnego znaczenia nabiera 
sprawa wspólpracy międzynarodowej 


Państw, współdziałania stronnictw 
politycznych, wyznających zasady 
szczęrej demokracji i pokojowości. 


Dlatego potężnym środkiem przeciw 
zakusom wojennym kapitalistów jest 
zarówna lamanie potęgi kapitału ab- 
szarniczego na drodze reformy tol- 
nej, Jak i potęgi kapitału finansowa- 
przemysłowega przez nacjonalizację 
kluczowych gałęzi przemysłu. 

Każda fabryka wydarta Xzpitałi- 
ście — ta jeszcze jeden azaniee dla 
obrońców pokoju. Każdy akt współ- 
pracy politycznej stronnictw, każda 
dzieło w dziedzinie międzynarodowe= 
go parozumienin — to efos zada- 
ny zamiarom eiewców wojny i ga. 
husiów żerujących na Śmierci i elef- 
pieniach milionowych mas, 


to c zi NOA 


Jan Dąbrowski i 


„NAPRZÓD” 


я 
Nareszcie ! 
(Ciąg dalszy ze str, 1-szej) 


s Redakcja wie, iż z kierunku, w 
jakim „Naprzód“ był redagowa- 
ny, robotnicy są zadowoleni. A ja. 
Кій to jest kierunek? 

W Nr. 4 „Naprzodu“ pisaliśmy: 

„PPS opiera się na programie 
partyjnym, uchwalonym na kon. 
gresie w r. 1920, który uległ pew- 
nej zmianie na kongresie radom. 
skim w sprawach doboru właści- 
wsch środków walki z harastającą 
falą naszego: rodzimego i hitle- 
rowskiego faszyzmu”. 


Ta linia nasza polityczna była 
słuszną. Słuszne było też stano- 
wisko w czasie okupacji, które 
wyrażało się w jak najbardziej 
pozytywnym stosunku do Związ- 
ku Radzieckiego i Czerwonej Ar- 
mii, która tak walnie przyczyniła 
się do wyzwolenia naszego kraju 
z kajdan niemieckich, i wyraziło 
айе w decyzji przystąpienia do ko- 
alicji stronnictw demokratycz- 
nych, jaka miała się stać ostoją 
odrodzonej Wolnej, Niepodległej 
i Suwerennej Rzeczypospolitej 
Polskiej. 

Okres jednego roku na naszej 
już wolnej ziemi krakowskiej 
stwierdził słuszność tej linii i 
Partia nasza z tej linii nie zej- 
dzie. Szeregi nasze wzmogły się 
w przeciągu tego roku w ogrom. 
ny sposób. Wybory do Rad Za- 
kładowych dały z początku ubie- 
głego roku wyniki, które były dla 
PPS więcej, niż złe. Ale wybory 
te przeprowadzone na jesieni wy- 
kazały obraz nastrojów w szere. 
gach robotniczych zgoła inny, niż 
był z początku roku, obraz przez 
nas spodziewany i oczekiwany. 
То nasze przekonanie, iż nie mo- 
że być inaczej — jest dowodem 
tej przez tow. Daszyńskiego sła- 
wionej „pewności siebie“, I dziś 
jesteśmy pewni, jesteśmy prze. 
konani, że jeśli utrzymamy się 
na tej dotychczasowej linii, a ina- 
czej być nie może, to Partia na- 
sza będzie się piąć coraz bardziej 
w górę, będzie wyrazem całej kla- 
sy robotniczej i inteligencji pra- 
cującej, a „Naprzód“ znajdzie się 
w każdej izbie robotniczej, w każ- 
dym urzędzie, nie z obowiązku, a 
z najlepszej socjalistycznej woli. 

Przeżywamy niezmiernie ciężki 
okres pod względem gospodar- 
czym. Wiemy jednak, że prze- 
trwać go musimy, że nam nikt 
nie stworzy lepszych warunków 
i sami musimy wytworzyć lepsze. 

Ale i to przyjdzie! Nie ustąpi- 
my z placu boju! Sprawa Socja- 
lizmu, sprawa Nowej Polski — ta 
stawki, których PPS nie przegra! 

„Naprzód“ jako dziennik musi 
być i będzie dumnym chorążym 
obu tych Spraw i zasłuży się do- 
brze Masom Pracująęcym, zasłuży 
się Ojczyźnie! 


Dr. Roleslaw Drobner 


| aa PE 
Nowy Redaktor 
„Naprzodu“ 


W związku z rozpoczęciem co- 
dziennego wydawania „Naprzodu” 
kierownictwo Radakcj objął na zle- 
cenie CKW PPS tow. red. Jan Da- 
brawski, członek redakcji „Naprzo- 
du" w latach 1935—1939, ostatnio re- 
daktor naczciny ceniralneg> organu 
PPS „Robotnik“, członek Ceniralne- 
go Komiletu Wykonawczego Polskiej 
Partii Socjalistycznej. 


tera donosi, że na posiedzeniu ge- 
neralnego zgromadzenia ONZ 
dyskutowano nad wnioskiem 
Panamy, wypowiadającym się 
przeciwko przyjęciu Hiszpanii w 
poczet Narodów Zjednoczonych. 


Londyn (PAP). Agencja Reu- 
tera donosi, że prace zastępców 
ministrów spraw zagranicznych 
Wielkiej Brytanii, Francji, Sta- 
nów Zjednoczonych i Związku 
Radzieckiego nad przygotowa- 
niem traktatu pokojowego z 
Włochami zostały w bieżącym ty- 
godniu przerwane z powodu na- 
wału prac ONZ. 

Panuje ogólne przekonanie, że 
znaleziono rozwiązanie w sprawie 
granic  włosko-jugosłowiańskich, 
jednakże do tej pory nie osiągnię- 
to całkowitego porozumienia w 
sprawie Triestu i przyszłości im. 
perium włoskiego. Sprawa kolonij 


Wniosek uzasadniał Dr. Robert i 


Jimenes, przewodniczący delega- 
cji panamskiej, powołując się na 
uchwały konferencji w San Fran. 
cisco i konferencji w Poczdamie 
i wzywając do zerwania wszel- 
kich stosunków z Hiszpanią gen. 
Franco. 

Przewodniczący delegacji fran. 


Traktat pokojowy z Włochami 


przedstawia się obecnie tak samo 
jak w październiku u. r. na kon- 
ferencji ministrów spraw zagra- 
nicznych. Wielka Brytania ma 
dotychczas poważne wątpliwości 
co do tego, czy okaże się prak. 
tyczny wysunięty przez Stany Zj. 
projekt oddania pod międzyna- 
rodowy zarząd powierniczy 4 
głównych kolonij włoskich. Poza 
tym mie wiadomo, czy Związek 
Radziecki podtrzyma żądania w 
sprawie oddania Trypolisu pod 
zarząd powierniczy. 

Stany Zjednoczone bez bialego 
pieczywa. 


„Porywaj za miecz — wszystko dla Niemiec” 


Londyn (PAP). Agencja Reu- 
tera donosi, iż przed sądem woj- 
skowym w Ansbach odbyła się 
rozprawa przeciwko bandzie sa- 
botażystów, działającej na tere- 
nie Ansbach (40 km. od Norym- 
berg1). Na czele tej grupy, która 
mianowała się „Chrześcijańską 
organizacją harcerzy“ stali 30.0. 
letni Huesch i 24-letni Engelhei- 
mer. Przeszli oni przeszkolenie w 
specjalnej szkole | sabotażystów 
armii niemieckiej 1 prześladowali 
Niemców bratających się z żoł- 
nierzami amerykańskimi. 

Hasłem tej organizacji było 
„porywaj za miecz — wszystko 
dla Niemiec". 

Wyrokiem sądu Huesch skaza. 


Energia atomowa 
dla odbudowy Niemiec 


Dziennik „Der Kurier“ wyda- 
wany w strefie francuskiej Ber- 
lina przytacza oświadczenie radia 
waszyngtońskiego na temat za- 
stosowania energii atomowej dla 
celów odbudowy Niemiec. We- 
dług tego oświadczenia amery- 
kańskiego postęp techniczny, któ- 
rego świat jest obecnie niespo- 
kojnym świadkiem, nie może Za. 
trzymać się przed granicami ta- 
kiego kraju jak Niemcy. W audy- 
cji amerykańskiej podkreślono, 
że nauka niemiecka przyczyniła 
się w dużym stopniu da postępu 
technicznego i skutkiem tego nie 
wolno odcinać Niemiec od dobro- 
dziejstw związanych z wykorzy- 
ataniem energii atomowej. 

"Tylko czekać, aż Niemcom po- 
darują... bombę atomową. 


Gdzie jest Borman? 
Londyn (PAP). Agencja Reu- 
tera donosi z Buenos Aires, że w 
Argentynie trwają poszukiwania 
zastępcy Hitlera Martina Borma- 
ne Jak dotychczas nie zdołano 
natrafić na jego ślad. Radio w 
Montevideo twierdziło niedawno, 
że Borman wylądował przed kil. 
ku miesiącami w Argentynie i 
ukrywał się w domu jakiegoś du- 
chownego. E м 
Narody Zjednoczone nie przyj. 

mą Hiszpanii faszystowskiej. 


ny został na 5 lat więzienia, En- 
gelheimer na 18 miesięcy. 
Jednocześnie toczyła się spra- 
wa przeciwko 4 członkom organi- 
zacji, u których znaleziono gra- 
naty ręczne oraz materiały wy- 
buchowe. 17-letni Malters, który 
uczęzczał do szkoły dla młodzieży 
hitlerowskiej skazany został na 
15 lat więzienia, jego 16.letni 
brat Claus na 12 lat, 18-letni 
Lehnrath i 15.letni Schulz otrzy- 
mali kary 12 i 15 lat więzienia. 


Morgan w Niemczech 

Londyn (PAP). Agencja Reu- 
tera donosi, iż kierownik misji 
UNRRA w Niemczech gen. Mor- 
gan udał się z powrotem do Nie- 
miec po krótkim pobycie w Wa. 
szyngtonie i Londynie. 
Proces sabotażystów niemiec. 
kich, 


Narody Zjednoczone nie przyjmują 
faszystowskiej Hiszpanii 


Londyn (PAP). Agencja Reu- 


cuskiej mi. Bidault poparł rezo- 
zolucję Panamy i stwierdził, iż 
naród hiszpański, który jest są- 
siadem i przyjacielem Francji, 
wkrótce wejdzie na drogę wyzwo- 
lenia i znajdzie się wśród Naro- 
dów Zjednoczonych. 

Delegat Czechosłowacji Du- 
chaczek oświadczył, iż reżim gen. 
Franco został stworzony przez 
przestępców Hitlera і Mussolinie- 
go, oraz podkreślił, że Hiszpania 
stała się laboratorium wojennym 
Niemiec, a dziś zbrodniarze wo. 
jenni znaleźli schronienie na hi- 
szpańskim gruncie. 

Rezolucję delegata Panamy ро. 
parli także przedstawiciele Me- 
ksyku, Urugwaju i inni i zostala 
ona przyjęta 45 głosami przy 
dwóch wstrzymujących się od 
głosowania. 

Na posiedzeniu tym dokonano 
również drogą losowania podzia- 
łu mandatów 15 sędziów Między- 
narodowego Trybunału. Według 
czasu trwania uzyskali na okres 
9 lat przedstawiciele: Francji, 
Wielkiej Brytanii, Salwadoru, 
Brazylii i Chile, na 6 lat przedsta. 
wiciele Meksyku, Norwegii, Bel. 
gii, St. Zjednoczonych i Związku 
Radzieckiego i na 8 lata przedsta. 
wciele Jugosławii, Kanaly, Pol. 
ski i Chin. 

żywy embrion ludzki 


w probówce 
Dr. Jerzy Barski omówił ostat- 
nie sensacyjne odkrycie uczonych 
amerykańskich w felietonie nau. 
kowym, który у przez га. 
Фо w dniu 13 bm. о godz, 18_tej. 
Twierdzi on, że pierwszy krok na 
drodze do hodowli pozaustrojo- 
wej embrionów ludzkich zastał do 
hkonany, Inne snczegóły przez ca. 

dio 13 bm, o godz. 18-tej, 

Olza zerwała most 

w Cieszynie 
CIESZYN (SAP) Jedyny most 
na Olie, prowadzący do Czecho- 
słowacji, został zerwany przez wo- 


brane wody. 


Stany Zjednoczone bez białego chleba 


Waszyngton (PAP). Ministerbraniające wypieku białego pie- 
rolnictwa Anderson podał do wia.czywa w Stanach Zjednoczonych. 
domości, iż 12 lutego br. zostanie |Daremne poszukiwania za zastę. 
opublikowane rozporządzenie za.pcą Hitlera. 


„Мівшіппу“ mały Parteigenosse 


FRANKFURT. — Generał Clay 
rozpoczął w połowie stycznia ak- 
cję w kierunku rehabilitowania t 
zw. „małych Parteigenosze". 
lem tej akcji jest przywrócenie tej 
grupie Niemców jak najprędzej 
pełnych praw obywatelskich. Wg 
oświadczeń gem, Clay akcja ta 
obejmuje również i hitlerowców 
aresztowanych wzgl. intermowa- 
nych. Według jego obliczeń ok. 
20%, areszlowanych dotąd hille- 
rowców zostanie wskutek tej ak- 
cji rehabilitacyjnej zwolnionych. 

Opracowano specjalne kwestio- 
mariusze, przewidujące podział 
wszystkich członków NSDAP na 
4 zasadnicze grupy: t. zw. głów- 
nych przestępców, aktywistów, mi. 
Hdarysiów i ciągnących zyski z 
NSDAP, dalej zwoleników partii, 
którzy nigdy nie mujmowali kie- 
rowniczych stamowisk i wreszcie 
czwartą grupę mają stanowić „nie- 
winni Parteigemosse*, 


Każda grupa będzie traktowana 
inaczej i ciężary oraz ogramicze- 
nia, kłórym będą poszczególne 
grupy poddame, ulegną znacznemu 
zróżnicowaniu. Trzecia i czwarta 
grupa nie będzie podlegała żad. 
nym karom, 

Czyżby tworzenie nowej Volks- 
listy? (ZAP), 


Czołowy socjalista 
francuski w drodze 


do Polski 

Warszawa (SAP). W najbliższych 
dniach przyjażdża do Polski czałuwy 
francuski działacz socjalistyczny, Б. 
СлипЬасћ, członek Komiteta Wyko- 
mawczega 5. Є. L О, poseł dn Ken- 
stylnanty, 

Poseł Grumbach przybywa dia ma- 
wiązania bliższego і bezpośrednizgn 
kontaktu z pokskim ruchem robotąi- 
czym, 

-m 


Nr. 6. 


„NAPRZÓGD” 


Dr Kazimierz Pasenkiewicz 
Wojewoda krakowski 


0 aktywizacji Województwa Krakowskiego 


Opóźnione procesy 

Przy porównywaniu życia spo- 
lecznegu i gospodarczego wojt- 
wódziwa krakowskiego z woje- 
wództwanii, leżącymi bardziej na 
pólnoc i zachód nasuwa się wnio. 
sek, że pewne procesy są lu opó. 
nione. Wynika to przede wszyst- 
kim z tej okoliczności, że Kraków 
w czasie okupacji i działań wojen- 
nych stosunkowo mniej ucierpiał 
od pozostałych wojewódziw, że za, 
chował zasoby po akupantach i nie 
uległ w tym stopniu zniszczeniu, 
co inne miasta i województwa. 2у- 
cie nie nasunęło tu tak, jak gdzie 
indziej swych zagadnień, nie do- 
magalo się lak szybkich i radykał- 
nych rozwiązań. Nie było potrzeby 
mobilizacji wszystkich sił społecz. 
nych dla zagospodarowania Opu- 
szczonych wsi i osad, jak np. w 
województwach północna-zachod- 
nich, dla uruchomienia przemysłu, 
odbudowy spalonych miast i t.d. 

Miało to również w pewnym sen_ 
sie ujemne skutki, Nie zdyscypli. 
nowało społeczeństwa, nie nauczy- 
lo go stawiania i rozwiązywania 
zagadnień, wnikania we wszystkie 
odcinki frontu przebudowy i odbu- 
dowy. 


Na odcinku samorządu 


Wyrażnie zaznaczają się te skul- 
ki na odcinku samorządu. Samo, 
rząd jest to jodna z najistolniej- 
szych funkcji życia społecznego. 
Praca Rad Narodowych i samorzą- 
du budzi normalnie ogólne zainie. 
resowanie. Porządek obrad, uchwa. 
ly tego najbardziej miarodajnego 
w danym lerenie organu są szero- 
ko omawiane, komemiowane, nawet 
krylykowane. È 

W województwie krakowskim 
spotykamy się ze zjawiskiem od- 
wroinymn. Na obradach Rady Wo- 
jewódzkiej nie widzimy nietylko 
szerokich mas publiczności, lecz 
często nawet brak jest przedstawi. 
cieli zainteresowanych urzędów i 
instytucji. Prasa okazuje w dużym 
stopniu brak zainieresowania obra- 
dami. Sprawozdania są zbyt Juko 
niczne i niedokładne. choć znajdu. 
ja lam odzwierciodlenie najistot- 
niejsze zagadnienia województwa, 
Możnaby powiedzieć, że posiedze. 
mia Rad nie wzbudzają nawet na- 
leżytego zainteresowania pośród 
samych radnych. Przy uchwaleniu 
hudżeła m. Krakowa była obecna 
zaledwie połowa radnych. W cza- 
sie obsad Rady Wojew. trzeba by- 
lo przeliczać obecnych, ahy stwier- 
dzić prawomocność uchwał, 


Kultura na marginesie 
życia 

Jakie są osiągnięcia Krakowa i 

województwa na lerenje kullury i 

E 


Rocznica „Robotnika 


| U 
Pomorskiego 

TORUS (SAP), „Robotnik Po- 
morski”, codzienny organ PPS, 
* dniu 7 b. ni. obchodzi! rocznicę 
swego założenia. 

Wydawnictwo to zostało zało- 
bone przez tow. Henzyka Świąt- 
kowskiego, — obecnego ministra 
Sprawiedliwości, wówczas woje- 
Mnd- pomorskiezo. 


oświaty? Pomimo wyjątkowo ko- 
rzysinych warunków, pomimo ol- 
brzymich możliwości wohec skon- 
centrowania się dulaj uczonych, 
literalów, plastyków, artystów i 
kompozytorów, zdaje się należy 0- 
cenić osiągnięcia na tym polu ra- 
czej ujemnie. Powstały liczne tea. 
try, związki zawodowe, czasopi. 
sma, lecz nic nie wskazuje na to, 
że lu właśnie kultura szuka i znaj- 
duje właściwe drogi. 

Kraków nie potrafił nawet za. 
pewmić masom artystów i uczonych 
znośnych warunków materialnych, 
skazując ich na niedoslatek. Nie 
tylko ludzie, lecz i zbiory zoslaly 
żle potraklowane. Cenne obrazy, 
kolekcje i zbiory niszczeją w skrzy. 
niach, nie znajdując nie tylko wła. 
ściwego pomieszczenia w galeriach, 


lecz nawel w odpowiednich maga- 
zynach. 

Sztuka, kultura i oświala nie z0- 
stały udostępnione szerokim war- 
stwom robotniczym i pracow 
czym. Robotnik, pracujący w cięż- 
kich warunkach jesl również po- 
zbawiony uczestnictwa w dobrach 
kultury. Na przemianach, klóre 
niosą nam dnie i miesiące robot- 
nik krakowski skorzystał, jak da- 
tychczas, niewiele. 

Nie potrafiły zmienić dotychcza- 
sowego slanu ani Wydział Kultury 
i Sztuki, ani związki zawodowe, а. 
ni partie. Jedną z przeszkód nor- 
malnego rozwoju oświaty i kultury 
robotniczej jest brak lokali. Nie 
brak coprawda w Krakowie pomie- 
szczenia dla lokali rozrywkowych, 
brak ich natomiast dla klubów ro- 


Na ostatnim posiedzeniu Prezy- 
dium Centralnego Zarządu Sekcji 
Nauczycieli PPS powzięto szereg 
uchwał, zmierzających do podjęcia 
środków w kierunku dorażnej po- 
prawy warunków materialnych 
nauczycielstwa zarówno czynnego 
jak i emerytów oraz wdów i sies- 
rót po nauczycielach, Przede 
wszystkim wyjednywanie konce- 
sji iak indywidualnych, jak i ze- 
społowych na przedsiębiorstwa 
handlowe np. czylelnie, Кеј 
nie, punkta sprzedaży pism i t. p., 
podjęcie starań w kierunku powo- 
łania spółdzielni miesekaniowo- 
budowlanej szczególnie ną terenie 
Warszawy i w miastach zniszczo- 
nych, powołanie nauc ieli do 


swoim terenie pracy, stwarzając 
tym dla nich dodatkowe płatne za- 
rudnienie, bez szkody dla ich pra- 
cy zawodowej, 

Kwestia poprawy bylu nauczy- 
cieli jest stałe żywa. Zdajemy so- 
hie sprawę, żę zułalwienie jej w 
skali ogólnej jest trudne, a z u- 
wagi na slan finansowo-gospodar= 
czy państwa często niemożliwe, — 
Mimo to nie wolno nam tej spra- 
wy pososlawiać do czasu ogólnej 
poprawy, lecz wynajdywać wszy- 
„stkie środki, które choć w części 
sian ten poprawią. Skoro więc od- 
górnie nie da tego załatwić 
jeszcze w tej chwili, słusznie nau- 
czyciele skupiają całą swoją uwa- 
ge nad wynajdywaniemm sposobów 


pracy w związkach spóldzielczo. _ wszelkich form pomocy na waz. 


gospodarczych i 


światowych na | nych odcinkach, 


lokalnie. 


ч» 


. 


holniczych, uniwersyletów pow- 
szechnych, świetlic i t. d. 


Brak koordynacji 


Gdy zwracamy się do zagadnień 
akcji siewnej, transportu і aprowi- 
zacji, znajdujemy ten sam slan 
rzeczy. Województwo krakowskie 
we wszystkich tych akcjach jest o- 
późnione. Opinia społeczna nie z0- 
slala zmobilizowana, osiągnięte re. 
zulłaty daleko nie odpowiadają po- 
trzebom. Urzędy nie nauczyły się 
dotychczas współpracy ze sobą. Nie 
koordynują dostatecznie swych 
wysiłków z samorządem i społe- 
czeństwem, nie korzystają z pomo- 
cy i środków, którymi rozporządza 
prasa. 

Są lo poszczególne przykłady п. 
jemnych skulków tej szczęśliwej 
okolcizności, że miasto i wojewódz- 
two wyszło obronną ręką z zawie- 
ruchy wojennej. Mozna je zreasu- 
mować w twierdzeniu, że w lych 
okoliczności, że miasto i wojewódz- 
siłków, wprzągnięcie wszysikich 
sił społecznych do walki a przy- 
szlość doznały w porównaniu z in- 
nymi terenami pewengo zahanio- 
wania. 


Inicjatywa mas 
ludowych 


Ponieważ robotnik krakowski i 
chłop z okolicznych wsi znani są 
ze swego uświadomienia obywalel- 
skiego i a wysekiej inteligencji nie 
należy wąlpić, «że ро dokladny me 
zorientowaniu mię w swoich pra- 
wach i ohowiązkach społecznych 
przez swą inicjatywę przyczynia 
się do nadrobienia czasu stracone. 
go i przywrócą województwu przo- 
dującą rolę w kształtowaniu norm 
i warunków naszej przyszłości. 


Jarmark osobliwości 


Najpierw tempo — potem tępo 


Nie mogę powiedzieć, żebym nie lu- 
bił owoców. I owszem. Jagody też. 
Z braku owoców pocieszam się mar- 
meladą. Dobra, a przede wszystkim 
tania rzecz. 

Ucieszyło też mnie bardzo, kiedy 
na jesieni ub. r. dowiedzinłem się, że 
departament przemysłu spożywczego 
Ministerstwa Aprowizacji i Handlu 
polecił Krakowskiemu Zjednoczeniu 
Przemysłu Konsorwawego zakupić 
6.500 tonn jabłek na marmelndę i coć 
niecoś jagód. MYŚLĄ o naa MYŚLĘ 
sahie. Zarobi drobny rolnik.sadow- 


nik, robotnikowi napewno PRZY- 
PADNIE to do gustu | na kartki. 
Wszystko zapowiadnło віс więcej 


niż świetnie: chłap otrzymał premie 
(cukru 186.689 kg, zapalek 214.500 
pudelek, no i soli 432.900 kg). oraz 
trochę pieniażków; robotnik w 14-tu 
fabrykach zjednoczenia krakawskie- 
go pracę; konsnment robolnik i inte- 
ligent piękną WIZJĘ marmelady pa 
cenach SZTYWNYCH a ministerstwa 
iście KOMERCYJNĄ słodką wdzię- 
czność. 

Aby iak wszyskich po trosze zada- 
wolić — powiedzmy połowicznie — 
wyłożona na tem interea z pieniędzy 
rządowych ok. 35,000.000 21, fabryki 
zaśnwestowaly ok. 30,000.000 zł. i ja- 
koś z pomocą bożą, państwową i pry- 
walną wyprodukowana 5,000.000 kg 


miąższu owocowego. MAGAZYNY 
NAPĘCZNIAŁY, PFANRYKI BYŁY 
PRZY SŁODKIEJ NADZIEJ I CZE- 
KANO TYLKO NA ROZWIĄZANIE 
— na cukier. Czekano! 


"Tymczasem ktoś tam w Warszawie 
rożmyślił się i orzekł, że NIE UCHO- 
DZI sprzedawać marmeladę po ce- 
nach sztywnych, natomiast po cenach 
komercyjnych i owszem: 108 zł. za 
kg loco fabryka hez opakowania, co 
praktycznie odpowiada cenie wolno- 
rynkowej w delalu 130--140 21. za 
kg). SZTYWNY (о był pomysł i po 
KOMERCYJNYCH uwagach, po prze- 
prowadzeniu ścisłej kalkulacji obni- 
żono cenę aż o 13 zl, na kg. Ale i to 
zdaniem fachawców załatwi: 
sprawy, niesposóh bowiem sprzed 
5,000.000 kg pa cenie wolnorynkowej 
w ciągu kilku miesięcy. 


nis 


Pytam, co z tym fantem zrobi 
Wydano 65,000.000 zł. — Ta punkt 
pierwszy. Hez dostarczenia na czas 
cukru miąższ owocowy może żgnić. 
To punkt drugi. Marmelada wobec 
niklych przydziałów na kartki po- 
prostu rwie się da konsumenta. — 
Punkt trzeci. Oficjalnie atwierdzona, 
że konieczna jest pomoc zimowa dla 
biedoty, tak plus minus dla 7,000.000 
niedojadających. A tu?.. Со tu ga- 
dać. Fabryki marmelady z braku 


przydziału cukru stanąć magą wobec 
niewesolej alternatywy: albe wyrzu- 
cić 3.000 robotników (z rodzinami 
ok. 12,000 dusz) na bruk, zamknąć 
budę i na spacer, albo ponieść ol- 
brzymie straty i, aby ratować miąższ 
przed zepsuciem, zakupić na wlas- 
ny koszt i ryzyko cukier ne wolnym 
rynku, zrobić z marmelady podarek 
na Pomoc Zimowę і... nabrać ro- 
zumu przed następną kampanię. 


W 'Zjednaczeniu Przemysłu Kon- 
serwowego tłumaczę, jakoby odnońna 
centrala nie chciała, czy też nie mo- 
gia sprzedać cukru po cenie zniżo- 
nej, gdyż może go korzystniej uprze- 
dać po cenach komercyjnych. Dziw- 
ne! 


Mówi się duża о kvozdynacji. Mo- 
żeby tak i lą sprawę udzła mię jakoś 
skoordynować. Po prosta niedorzeca 
maścią jest trzymać na składzie, 
względnie zmarnować 5,000.000 kg 
cennego artykułu epożywczegao w 
w okresie, kiedy setki tysięcy ludzi 
pracujących czekają na próżna na 
kartkowe przydziały; kiedy licho ra. 
mabiający pracownik nie jest w sta- 
nie kupować po cenach komercyj. 
nych, 


Może nam te sprawy ktoń wyjaśni. 
Obyśmy byli w Шейше 
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Reilehforem Pomoc zimowa 
Czekamy na Ciebie... 


po świecie 
DOM WYPOCZYNKOWY 
DLA SA-OWCÓW 

Pod Norymbergą, w odległości 
12 km, w miejscowości Langwasser, 
znajduje się оһфа nr. 13 D, w którym 
przebywa 12.500 SS-<rwców, katów z 
Dachau, Majdanka, Buchenwaldu i 
Beloen. 

Specjalny korespondent „Reutera“. 
który zwiedził ten obóz, zdumiony 
był islniejącymi tam porządkami, 
Zdaniem jego, obóz nr. 13 D nalez: 
raczej nazwać „domem wypoczynku”. 
S$S-awcy rozmicszczeni są w jasnych, 
dobrze opalanych domkach. Więk- 
szość z nich me na sobie kostiumy, 
uszyle z materiałów amerykanskich. 
Każdy SS-owiec otrzymuje 2.400 
kalorii żywności, to jest znacznie 
więcej, niż ludność krajów, które u 
cierpiały od hitlerowskiej agresji. 
Komenda abozu troskliwie zawiada- 
mia rodziny o stanie zdrowia ich 
bliskich, przebywających w chozie, 

„kezroholni" SS-owcy mają dość 
czasu dla wypoczynku, zahaw i roz- 
rywck. Aby nie nudzili — w godzi- 
nach zajęć wykonują zabawki dla 
dzieci. 

JUŻ SKŁADAJĄ DARY? ~ 

W Bad Haiiheim w Wielkiej Hesji 
otwarto szluczne lodowisko, które 
jesl właściwie darem 15 armii ame- 
rykańskiej dla ludności, 


AUSTRIA NIE PROWADZIŁA 
WOJNY 

Według doniesień z Nowego Jor- 
ku oświadczył amerykański wioemi- 
nister spraw aagranicznych, że Sta- 
ny Zjednoczone z Austrią pokoju za- 
wierać nie będą, ponieważ Ameryka 
z tym państwem nigdy wojmy nie 
prowadziła. 

POGRZEB MYDŁA 

Jak donosi węgiorzka gameta „Kis 
Ujsag“ z Brasowa (Rumunia), аду! 
się lam jedyny w historii łudzkaści 
pogrzeb. Przy udziale wielkich tłu- 
mów publiczności, 'wieziono па 
cmentarz nie zwłoki, nawet пів ko- 
ści, lecz — mydło. 

W Brasowie ukazały nię w handlu 
kawałki mydła koloru popielatego. 
wkrówce okazało się, że mydło to go- 
lowane było зе zwłok zogazowanych 
w Oświęcimiu żydów, а tajemniczej 
trzy Шегу RJF oznaczają: Rein Ju- 
diechea Fett (czysty tłuszcz żydow- 
ski). 

Kierownicy gminy żydowakiej do- 
wiedziawszy się o pochodzeniu mydli 
wykupili cały zapas, postanawiając 
nieszczęśliwym ofiarom  ohydnej 
zbrodni niemieckiej oddać cześć, 
przez uroczyste pochowanie ich pod) 
obecną postacią mydła. 

KARA ZA POPIERANIE 


HITLERYZMU 
Były austriacki minister spraw 
wewnętrznych Neumeier skazany! 


został na dożywotnie więzienie. Сој 
roku w dniu 13 marca Neumeier hę- 
dzie głodował i osadzony zostanie w 
супу, by w ten sposób przypo- 
mnieć mu dzień zajęcia Austni 
przez Hitlera, 


Tow. Kazim. Dębnicki 
sekretarzem ambasady 
w Paryżu 
Warszawa (SAP). Tow. ppłk. Ka- 
zimierz Dębnicki mianowany został 
II Sekretarzem Ambasady R. Р. w 

Paryżu KA 
Tow. red. Dębnicki wyjeżdża da 
Paryża w najbliższych dminch i роза 
swyml czynnościami — służbowyni 
pełnić będzie funckję korespondenta 
Snajaliatyrzna: Agencji Prasowej. 


Nie ma zimy. Błoto na ulicy, Со 
chwila siąpi kapuśniaczek, Nie za- 
pominajmy jednak, że mamy dopie- 
ro począlek lutego. 

Okres zimy nie skończył się i je- 
szcze nie raz będzie mroźno A zre- 
szłą i la pogoda, którą leraz mamy, 
dla niejednego jest grożna, Kto nie 
ma opahr i musi siedzieć w wilgot- 
nym, zimnym pokoju, kio nie ma 
ciepłego ubrania, całego obuwia, 
kio nie może się dobrze odżywiać, 
demu i luka zima grozi utralą zdro- 
wia, często lrwałą. Pamiętajmy, ж 
klimat Krakowa jest obok lubelskie- 
go najbardziej sprzyjający rozwoja- 
wi gruźlicy, lego najstraszniejszegio 
następstwa niedostatku i wyczerpa- 
nia. Akcja Pomocy Zimowej jesi w 
toku. Powodzenie jej, jak każdej ak- 
cii społecznej zależy, ud tego, jak 
ustosunkuje się do niej każdy po- 
szczególny obywatel. 

Tysiące mieszkańców Krakowa i 


ШШШ! tow. Albrechta, 
ишш WK PPR 


W Nr. 1 „Naprzodu! z dnia 1 sty- 
cznia br. zaieściliśmy artykuł pt. 
„Z czyjej strony omylka™, w któ- 
rym z „Dziennika Polskiego" z 26, 
XL sprawozdanie i zauważyliśmy, że 
„albo sprawozdanie „Dzienmika Ро]. 
skiego" zawiera omyłkę sprawoz- 
dawcy lub historyczną omyłkę ze 
strony tow. Albrechta. 

Otrzymaliśmy list od tow. Albre- 
chia, w którym mm donosi, że 

„Notatka sprawozdawcza w kra- 
kowskim Dzienniku Polskim x 
dn. 26. XI. z przebiegu konferan- 
cji warszawskiej PPR stanowi na 
ogół bardzo dowolne a miejsca- 
mi fałszywe streszczenie prze- 
mówienia jego" — 
a dalej, 

„łe nie dziwi się, że tego rodza- 
ju sformułowanie mogło zbudzić 
zastrzeżenia u tow. bd“, 


Województwa potrzebują natych- 
miast pomocy. Zorganizowanie za: 
jest nie do pomyślenia 
podstawy ogółu. 

Ostalnio odbyło się posiedzenie 
Sekcji Propagandowej Komitetu Ak- 
cji Pomocy Zimowej. Ро zaznajomie- 
niu się z dolychczasowym przebie- 
gicm akcji zebrani przedstawiciele 
organizacji politycznych i społecz- 
nych oraz prasy wysunęli cały sze- 
reg projektów organizacyjnych zmie 
rzujących da jej usprawnienia. 

Zadaniem Sekcji Propagandy jest 
przede wszystkim zaznajomienie nuj- 
szerszych mas z celami Akeji Pomo- 
cy Zimowej. Od sprawnego działa- 
mia tej sekcji zależy w dużym top- 
niu powodzenie całej akcji, 

Każdy 2 przedstawicieli zobowią- 
zał się osobiście i w imieniu argani- 
zacji, lórą reprezentuje, zająć się 
pewnym określonym ściśle działem 
pracy. I lak przedstawiciel Polskie: 
go Radia przyrzekł rozwinąć arero- 
ką akcję propagandową w ełarze 
przedstawiciel Stronnictwa Pracy 
podjął się zorganizowania prelekuji 
w teatrach, w kinach i salach impre" 
zowych, przedstawiciel OKZZ — pize 
prowadzenia akcji w zakładach pra- 
cy. 

Akcja Pomocy Zimowej daje pole 
do rozwinięcia inicjatywy i wykaza- 
nia walorów społecznych każdemu 
obywatelowi. Pomoc przede wszyut- 
kin organizacji społecznych, а озок. 
Aega oczywiście pojedynczych osób 
jest ze wszechmiar pożądana, Prig- 
пасу współpracować, proszeni są 0 
zgłaszanie się do Komitetu Akcji P% 
mocy Zimowej w Krakowie, Krowo- 
derska 5. Tam leż przyjmuje sig 
wszelkie dary w pieniądzach i w na- 
turze. Niech każdy, kto ma być za- 
bezpieczony, da dowód dojrzałości 
społecznej i dobrego serca przyczy= 
niając się do obranienia przed gło- 
dem i chłodem tych, którym wojaa 


lej 
bez czynnej 


i zabrała wszystko, 


Bracia 


chłopi! 


W jesieni ubiegłego roku zwróciliśmy się do Was w imienlu 
wszystkich Śtmonnictw demokrat ycznych z apelem, abyście przy- 
szli z pomocą miastu i złożyli na rzecz prucującego robotnika i 
urzędnika świadczenia rzeczowe w płodach rolnych i kontyngencie 
mięsnym. Tylko bowiem wzajemna pomoc wsi dla miasta i odwro- 
tnie, robotników chłopom, pozwoli przezwyciężyć trudności gospo- 
darcze, spowodowane 6-cioletnig wojną i okupacją hitlerowską. To 
jest jedyna droga, prowadząca bez większych wsirząaów do szyb- 
kiej odbudowy życia gospodarczego naszego nurudu. 

Rodacy! Przypominamy Wam ponownie, że świadczenia rzeczo. 
we, przeznaczone dla Waszych braci z fabryk i biur, są konieczne 
dla ludzi pracy w tym najtrudniejszym okresie powojennym w na 
szej wolnej i ukochanej Ojczyźnie. Świadczenia te są kilkakrot- 
nie mniejsze, aniżeli były za Niemców, wrogów naszych i rozkłada- 
ne są sprawiedliwie, według stopnia zamożności. 


Do dnia 15 lut 


o br. województwo krakuwskio musi dosiar- 


czyć 100% wyznaczonego kontyngeniu. Wzywamy Was do iego nie 


skiej! 


Polska Partia Socjallstyczna 
Polska Partia Robotnicza, 
Polskie Stronnictwo Ludowe. 
Stronnictwo Ludowe 


z obawy przed następstwami, jakieby Was mogły spotkać, gdy- 
byście obowiązku tego nie dopełnili — ale w trosce, aby Wasze 
dobre imię mogło być nadal wzorem dla innych wojewódziw i aby 
wieś krakowaka przodowsała pod każdym względem całej Polsce. 
Wzywamy Wea do jaknajszybszego złożenia świadczeń rze- 
czowych w imieniu wazystkich Stronnictw demokratycznych. 
Niech żyje ofiarność i uświadomienie obywatelskie wsi pol- 


Niech żyje solidarność świata pracy: chłopa i robotnika! 


Stronnictwo Pracy 
Stronnictwo Demokratyczne 
Okręgowa Kominja Związków 
Zawodowy. 


Sylwetki i widma 
Krüger — twórca 
krematoriów w Polsce 


Dnia 3-go maja 1943 о godz. 10 
wieczorem, trzech bohaterów Pol- 
skl podziemnej, przebranych w 
mundury niemieckie  zastrzeliło 
szefa bezpieczeństwa G. G„ 88 
Obengruppenführera Krugera w je 
go własnej wili w Krakowie. 
Kraków i całe G. G. przeżyło wów- 
czas chwile wielkiego podniece- 
nia, ale również i niepokoju w 
w związku z oczekiwanymi repre- 
sjami rozwścieczonych okupan- 
tów. Nie wszyscy zdawali sobie 
wówczas sprawę z wielkości tego 
wyczynu, a może å dzisiaj jeszcze 
mie wszyscy wiedzą, kim był ten 
który padł z rąk polskich mści. 
ciel, 

Fryderyk Wilhalm Kruger po- 
chodził z Alzacji i jako piętnasto. 
lelni chłopiec wsląpił do korpusu 
kadelów Lichterfelde w Karlshru- 
he, z którego to zakładu wyszło 
bardzo wielu późniejszych opraw- 
ców hitlerowskich, Po przegranej 
Niemiec Wilhelmowskich, Kruger 
w randze porucznika uczestniczy 
w r. 1919 w zamachach na Repu- 
hlikę Weimiarską, co nie przesz- 
kadza mu w kilka lat potem roz- 
począć nową karierę w niemiec- 
kiej partii socjalistycznej. Jako 
socjalista, dzięki poparciu partii, 
Kruger zostaje naczelnym dyrek- 
torem miejskich zakładów spala. 
nia śmieci w Berlinie, Wyrzuce- 
ny w r. 1928 z partii przechodzi 
do Hitlera i w szybkim czasie 
awansuje na slanowisko SS Ober- 
gruppenliihrera 1 inspektora par- 
tyjnych bojówek granicznych. 
W iym charakterze organizuje 
mord na prof. Lessingu i inżynie- 
rze Formisie, które wyrobiły mu 
sławę specjalisty od niegłoknego 
usuwania ze świata przeciwni. 
ków. 

W r. 1940 Hitler wysyła Krige- 
ra do Palaki na stanowisko szefa 
bezpieczeństwa, zlecając mu opra- 
cowanie metod masowego zgładza- 
nia za świnia ludzi. Ancybestia hi- 
tlerowaka w ludzkim ciele przy- 
pomina sobie wówczas sukcesy, 
jakie przed laty |osiągnął w. Berli- 
nie w zakresie racjonalizacji apa. 
łania śmieci, gdzie wprowadził 
najbardziej nowoczesne, automa- 
tyczne spalanie w piecach komo- 
rowych, o ruchomych rusztach, 
przy temperatnrze ad 700 do 1400. 
Na tych samych zasadach zorgu- 
nizował Kruger na terenie G, С. 
szereg fabryk spalania ciał ludz- 
kich, słynne dzisiaj na cały świat 
krertatoria w Oświęcimiu, Maj- 
danku, Tremblince i і. d. Jak 
usialił rzeczoznawca sowiecki Si- 
monow nawet wysokość tempera- 
tury w krematoriach (15008) była 
prawie ta sama, co w berlińskim 
zakładzie spalania śmieci, 

Krüger przejdzie da hiatoril ja. 
ko uosobienie talentu organizk- 
cyjnego Niemiec hitlerowakich, 
które potrafiły rozwiązać problem, 
jaki stawał zawsze przed morder- 
cą: „co począć ze zwłokami za- 
mordowanego, jako śladem zbro- 
dni?" W danym wypadku chodzi. 
ło o usunięcie ciał milionów ludzi. 
Tylko w głowie hitlerowskiego 
potwora mógł zrodzić się pomysł 
utopienia tych ciał w żarze nowe- 
czesnej spalarni śmieci, | 

мә. 


| 


Mr. £ 


NATRZED* 


Kultura, sztuka i wiedza 


Klimat naszej 


Lileraturą polską a w szczegól- 
ności poezja, poczynając od klę- 
ski wrześniowej 1939 r. przybrała 
nowy, przypominający moano nie. 
które okresy w swej historii. — 
Stała się w dużej części emigra- 
cyjna. Zostałą rozbita na parę żu- 
pełnie od siebie izolowanych sku- 
pisk, Dopiero zeszły 1945 r. po- 
zwolił zorientować się w cało. 
ksziałcie dorobku twórczego tych 
paru zasadmiczych środowisk ja- 
kimi były: kraj, emigracja na Ža- 
chodzie i w Rosji oraz oficerskie 
obozy w Niemczech. Jak 2 tego 
widać, істеп na obszarze klórego 
powstawały polskie dzieła litera- 
ckie w okresie 1930—1945 r. był 
olbrzymi Europa, Syberia, 
Ameryku., Zarówno Paryż i Lon- 
dyn jak і Kugakstan, Uzbeki stan 
czy New York, były przymuso- 
wym siedliskiem naszych poetów 
i pisarzy, dziwnym trafem przede 
wszystkim poetów. A jeszcze róż- 
ne obozy jenieckie w Niemczech, 
zupełnie izolowane enklawy życia 
kulturalnego polskiego, — różne 
Waldenburgi, Grossborny, Mur- 
nau i t. p, nigdy przed tym nie 
słyszane nazwy małych, prowimejo 
nalnych dziur. 

Tak wyglądała geografia naszej 
literatury za te lata rozproszenia 
i tęsknoty. Kiedy się bowiem prze- 
glada utwory powstałe w tym сга. 
sie, to uderza przede wszystkim 
niezwykłe napięcie tęsknoty ma © 
czyzną i spotęgowanie uczuć pa. 
trotycznych. U najbardziej przed 

, wojną społecznie i reformatorsko 

nastawionych poetów ta sfera za- 
interesowsnia i pasyj ustępuje go 
rącemu uczuciu zobaczenia z po- 
wrotem ojczyzny. Otaczająca ich 
rzeczywislość — czy to bodzie 
Ameryka, przepasine głębie Но. 
sji, олу Palestyna — nawet naj- 
bardziej czarująca swą egzotycz- 
nością rzeczywistość jesl odrzuca- 
na instynktownie, a cała siła na- 
pięć uczuciowych kieruje się ku 
porzuconemu przymusowo krajo- 
wi. 

Z tym patriotyczny entuzjaz- 
mem łączy się i wynika zeń zwrot 
ku żołnierskości, ku broni, która 
slała się jedyną gwarantką przy- 
wrócenia krajowi niepodległości, 
Zarówno starzy, dawniej pacyfi- 
stycznie nastrojeni poeci, jak i 
młode pokolenie próbujące swych 
pierwszych wzlotów, uderzają w 
ten ton, świadczący jak łatwo w 
Polsce o duchu żołnicrskości, gdy 
lego wymaga syluacja polityczna 


Sztuka jako instrument 
propagandy 


Znany u nas przed wojną jako dy- 
reklor Instytutu francuskiego W 
Warszawie i autor książki „La Po- 
logne Pittoresque“, obecnie profesor 
Uniwersyletu w Sirassburgu, Fran- 
caste], ogłosił książkę p. t. „Historia 
szluki jaka instrument niemieckiej 
propagandy". Sprowadza on do wła- 
ściwych granic rzekomo dominującą 
rolę sziuki nicenieckiej w Europie 
średniowiecznej, wykazuje wpływ 
krajów nadmorskich, rozprzestrze- 
nienic italianimnu na północ od Alp 
na dhago przed XV siuleciem, pene- 
wację saluki flemandzkicj. 

— 


kraju, Temat „żołnierza-tułacza” 
który „borem lasem* wraca tak 
świeży i zywy, że aż przerażenie 
ogarnia na myśl o bolesnym losie 
narodu polskiego, ciągle stojace- 
go wobec konieczności dawania 
krwi licznych swych synów na od- 
ległych polach bitew. 

Ohok tęsknoty za krajem, nuty 
patriotycznej i żołnierskiej, ce- 
chuje polską twórczość tych lat 
jeszcze egzotyzm. Niedarmo los 
rzucił ich w lak odległe i kontra- 
stowe kraje. Skały Narwiku, pia- 
ski Tobruku, operowa fauna i flo- 
ra Uzbekistanu,  jerozolnnska 
„ściana płaczu”, drapacze Nowego 
Yorku, jeziora i góry Szkocji, to 
wszystko stabo się przecież tak 
bliskim, tak codziennym chlebem 
dla polskiego poety. Za to twór. 
czość w kraju pozostała rodzimej 
sośnie i wierzhie, lanom zboża 
i polskiemu śniegowi, który ma 
być podobno inny od rosyjskiego, 
czy norweskiego. Również dość 
duża ilościowo i na wysokim po- 
ziomie utrzymana poezja oflago- 
wa stoi najbliżej nastrojami 
twórczości krajowej aczkolwiek 
ma parę niecodziennych w naszej 
fiteraturze osiągnięć i prób. 

Tak, wygląda z grubsza geogra- 
fia uczuciowo-tematyczna naszej 
literatury w lmlach 1939—1945 r. 
Obecnie następuje znów powrót 
* dawne główne łożysko. Kraj 


wojennej literatury 


staje się powoli głównym środo- 
wiskiem lwórczymm. Pojawiło się 
mnóstwo nowych nazwisk, no- 
wych piór. Jednak scalenia zu- 
pełnego jeszcze nie ma. Szereg 
wybitnych pisarzy głównie z po- 
kólenia liczącego około pięćdzie- 
siątki, pozoslaja nadał na obczyż- 
nie. Literatura polska powoli 
żmudnie mobilizuje swe siły po 
Jatach klęski do pracy nad swym 
dalszym rozwojem ! coby jej па. 
leżało życzyć, rozkwitem. 


Stefan Flukowaki. 


Hymn kobiet polskich 
więzionych na Pawiaku. 


ж 
Dumne, zacięte siedzimy za kratą, 
Nie zmoże serc naszych стаз! 
Śmiać się będziemy pod świstem 
[ich batów, 
Nic nie zwycięży już nas. 


Bo nasza walka jest wielka i święta 
Julrem zwycięstwa się skrzy. 
Ghoć los okrulny w kajdany nas 
к [pęta. 
Przyszłość Narodu — to my. 
- 
My, co żyjemy w więziennych 
[dniach szarych 
Z dumnym uśmiechem przez lzy, 
Biało.czerwone wzniesiemy ѕ21ап= 
[dary 
Ulkane z męki i krwi. 


СТОРОННИЕ. | Á 
„Ostatnia szansa” 


Ogramne wrażenie wywiera wy- 
świetlany obecnie w Paryżu film p. 
+. „Oslatnia szansa”. Akcja rozgry- 
wa się we Włoszech, podczas wojny. 
Wskutek nalotu udało się uciec z 
konwoju 2 ofioerom alianckim: Ame- 
rykaninowi i Anglikowi. Ukrywają 
się najpierw u dobrodusznego szyn- 
karza włoskiego, następnie w zukry- 
stii bohaterskiego księdzu, który już 
przechowuje pewnego Żyda z jego 
siostrzenicą, rohotmika jugosłowiań- 
skiego, kilku Polaków і Francuzów. 
Cała ta grupa z inicjatywy i pod 
kierunkiem owych 2 oficerów an- 
alosaskich przedostaje mę do Szwaj- 
carii, gdzie doznaje gościnnego 1 ludz- 
kiego przyjęcia, 


c a аанньал 
Leon Śchiller przeciw pochopnej weryfikacji 


Na zjażdzie dyrektorów w War- 
szawie Leon Schitler wystąpił w 
bardzo ostrych słowach przeciw 
zhyt pochopnej i lekceważącej po- 
ważne sprawy weryfikacji tych 
wszystkich aktorów i kiterstów, 
klórzy pracowali podczas wojny 
= teatrach okupacyjnych, гаје 
nych od propagandy niemieckiej, 
Schiller wyjaśniał, że pozostająca 
pod jego kierownictwem konspi- 
racyjna rada artystyczna miała 


przeciw tym aktorom i literatom 
poważne zarzuty, 

Jak wiadomo Leon Schiller był 
w r. 1941 aresztowany przez Niem- 
ców ł przebywał kilka miesięcy 
w Oświęcimiu. W r. 1944 brał 
udział w powstaniu i po jego 
ukończeniu przebywał w obozie 
jeńców. Dopiero niedawno Schil. 
ler powrócił do kraju. 

Ze stanowiskiem Schillera go- 
dzi się niemal cała opinia publi- 
czna. 


Przegląd Wydawnictw 


„Nauka 1 Sztuku” Miesięcznik Nr. 
2/3, Lislopad — Grudzień 1945. 

Pięknie, starannie dobrany, 20а- 
komicie zredagowany nunier| Otwie- 
ка go praca prof. Białobrzeskiego, 
«yjakniająca wiele zagadnień fizyki 
najnowszej (upłynęło właśnie 50 lat 
od chwili, gdy Roenigen odkrył pro- 
mienie X, co wywołało: olbrzymi 
przewrót w pojęciach). Godna uwa- 
gi i pięknie napisana jes! praca prof. 
Tatarkiewicza analizująca chronolo- 
gicane czynniki szczęścia: „przesz- 
łość, teraźniejszość i przyszłość". Ze 
wzruszeniem czyta się „trzy szkice” 
Mieczysława Mikbrandta, młodego fi- 
lozofa, asystenla Uniwersyletu War- 
azawskiego przed wojną 1 wykłado- 
wcy tajnej Wszechnicy, робства o- 
kupacji Milbrandt głęboki znawca 
fenomenologin budził największa na- 
dzieje; niestety zginął w powstaniu 
Ж ҮШ. 1944, w azturmie ра Sejm, 
Spuáciznę jego spotkał los równie 
tragiczny, uratowały się tylko owe 
niezwykle сеппе „3 Szkice”. Stoją 
one һа pograniczu filozofii i poezji, 


przypoininając nieco „Podróże do 
Piekieł" Micińskiego. Mnóstwo tu od- 
krywczych myśli o filozofii, życiu, 
poznaniu i szczęściu. 

Należy dalej wyróżnić „Hymn do 
nocy“ Anny Świrszczyńskiej. Świe- 
żość melafor, siła ekspresji, śmiałość 
ale i wewnętrana dojrzałość formy, 
nieodparta sugestywność wizji czy- 
nig len wiersz interesującym zjawi- 
skiem literackim. Z wielkim zainte- 
resowaniem czyla się także uwagi 
prof. Krzyżanowskiego о polskiej baj 
ce ludowej i W. Weintrauha o biblio- 
grafii Estreichera (przedruk z „No- 
wej Polski“ londyńskiej). Natomiast 
słabe, nieprzemyślane, niewolne od 
pomyłek i nieciekawe są obie kro- 
moka: literacka i teatralna. To јебу- 
ne słabe punkty wydawnictwa. 

„życie Literackie“, Rok II, Nr. 1— 
2; 1. I — 81. I. 1946. Dzięki silnej 
indywidkialności, oraz zdolnościom 
orgamizacyjnym i talentowi Wojcie- 
cha Пака, poznańskie „Życie Litera- 
rackie* zdobywa coraz większe u- 
manie i rezonans. W naszym mme- 


Takt, proslota i artyzm niezwykłej 
miary wyróżniają ton film spośród 
dramatów wojennych Przeżycia gro- 
madki ludzi bezlitośnie i hez powodu 
gnębionych są opowiedziane bez cie. 
nią przesady czy patosu, 
— 

400.000 EGZEMPLARZY 

Crytelnictwo czasopism wzrosło 
ogromnie we Francji od czasu woj- 
ny, Niemal wszystkie pisma mają 
dwa nakłady i są rozeliwytywane, = 
Nawet gazetki prowincjonalne mają 
rekordowe powodzenie; _ „Оеп! 
France" w Rennes bije 400.000 соң. 
zemplarzy! W Paryżu wychodzi obe- 
cenie 35 pism codziennych, z tego 7 
przedwojennych i 28 nowych, 
„ROMEO I JULIA*— PO INDYJSKU 

Jeden z koncernów filmowych w 
Hollywood projektuje film „Romeo 
1 Julia" w opracowaniu ...stuprocen- 
towego Indianina Kamalamrelu, — 
Tej samej narodowości będą beż pro- 
tagoniści Pomysł nie tylko orygi- 
nalny ale i dziwaczny, 

NOWY ROSYJSKI PRZEKŁAD 

nGRAŻYNY* 

Nakładem Państwowego Wydaw- 
nictwa Literatury Pięknej w Mo- 
skwie wydany został nowy przekład 
Mickiewiczowskiej „Grażyny”, Tłu- 
maczył Al Kowaleński. Zdaniem 
wazżystkich krytyków iłumacz siarał 
się z największym pielyzmem od- 
tworzyć styl i ducha utworu. 


[GE E O ECA зжата) 


rze bardzo interesującym jest arty- 
kul Adama Podkowińskiego o „Szlu- 
се Conrada‘, choć trudno zgodzić się 
z sądem, który z dzieła genialnego 
pisarza wysuwa па plan pierwszy 
„Młodość”, „Jądro Ciemności“ i 
„Murzyna z załogi Narcyza", 
Z wierszy najpiękniejsze są 2 utwo- 
ry Romana Kołonieckiego. Interesu- 
jacy, żywo choć Irochę pośpiesznie 
napisany jest artykuł Jana Bratnego 
o życiu młodzieży literackiej w kon- 
spiracyjnej Warszawie, — Ogromna 
większość świetnie się zapowiadając 
cych młodych pisarzy zginęła pod- 
czas okupacji lub w powstaniu. Ich 
łycie i praca są na ogół mało znane. 
Pożądane więc byłoby poświęcenia 
tym sprawom większej uwagi w ne- 
szej prasie Kiarackiej, niż się do- 
tychczas czyni, Wiele nowych i ce- 
kawych spostrzeżeń zawiem artykuł 
Wojciecha Baka о „Pannie Malizzow- 
ski anior analizuje tę sztuke ġe- 
ko „interesujące smdium arcy wierna 
społecznego". Sprawa godna dysku- 
sji. 


— - 


| 


W miesiącn grudniu ub. r. lekarze 
domowi Ubezpieczalni Spółecznej w 
Krakowie udzielili 49,000 porad, le- 
karze specjaliści 30.000 porad w am- 
bulatoriach Ubezpieazalni Społecz- 
mej. Wizyl domowych odbyli Teka- 
rze 5.000. Higiendstki Ubezp. Społ. 
(a lek. chorób dzieci i w Poradniach 


RER e Е 
PRACE GEOLOGÓW NA TERE- 
NACH NAFTOWYCH 


Szczegółowy plan naftowych prac 
geologiczno-poszmukiwawczych na te- 
renie Karpat obejmuje obszar około 
20.000 km. kw. Przewiduje się, że 
prace le zostaną wykonane w prze- 
ciągu 8—12 miesięcy, a koszty ich 
wynoszą ponad półlora miliona zło- 
tych. 

Geofizycy zalecają zastosowanie 
przy tych badaniach tak zwanej me 
lody refrakcyjnej, która umożliwi 
sprecyzowanie zasięgu glębokościo. 
wego do 1500 m, 


Brzydkie figle Figla z Z,S.CH. 


Na polecenie delegatury Komisji 
Specjalnej do walki ж nadużyciami i 
szkodniclwem gospodarczym w Kra- 
kowie areszlowano Stanisława Figla, 
urzędnika Powiatowego Zarządu Sa. 
mapomocy Chłopskiej w Krakowie 
pod zarzutem popełnienia zbrodni z 
art. 286 § 2 К. K, Figiel па podrobio- 
ne przez siebie zapotrzebowanie ury- 
skał w Centrali Paliw Płynnych w 
Krakowie przydział 10 lan nafty dla 
rozprowadzenia między członków Sa- 
mopomocy Chłopskiej, a następnie 
sprzedał naftę paskarzom, przywła- 
szczując sobie z tego zysk w kwocie 
200.000 złotych. Figiel stanie przed 
sądem doraźnyni 


Przeciwgrużliczych) wykonały 900 
odwiedzin w domu chorego (liczby 
zaokrąglone). Chorzy olrzymali 
40.000 lekarstw z aptek własnych 
Ubezpieczalni Społecznej, zaś 3.000 
z aplek obcych. 

261 osób zostało skierowanych do 
własnego szpitala (im. G., Narutowi- 
cza), 514 osób zostało skierowanych 
do innych szpitali, 10 osób zoslała 
umieszczonych w sanatorium w Пи- 
sku. 

We własnych zakładach lecznictwa 
fizykalnego wykonano 15.760 zabie- 
gów fizyko-terapentycznych. 

W zakładach remigenowskich U- 
bezpieczalni wykonano ogółem 3.100 
zabiegów (w tym 350 prześwietlen, 
1.100 zdjęć i 650 naświetlań). 

Lekarze dentyści wykonali 1.400 
wyjęć zębów i 990 plomb, ponadto 
ubezpieczonym wydano 40 _ prolez 
dentystycznych. 

We własnej pracowni bakteriolo- 
giczno-chemicznej wykonano 4.300 
badań, 

W grudniu wydano ubezpieczonym 
za 21.612 dni niezdolności do pracy 
667.542 zł. tylułem zasiłku chorobo- 
wego, та 1.120 dni zasiłku szpitalne- 
go 18.051 2}, za 870 dni zasiłku po- 
łogowego "15.034 zł, tytułem zasiłku 
pogrzebowego wydano rodzinom 55 
zmarłym 49.540 zł. 

Liczba ubezpieczonych łącznie z 
roncistami i emerylami państwowy- 
mi wynosiła 106.150, 

Dzięki życzhwemu stanowisku Wo: 
jewódzkiego Wydziam Aprowizacji 
i Handlu (naczelnik Fazlejew) otrzy- 
mała Ubczpieczalnia Spałcczna przy- 
dział 240 litrów mleka dia karmią- 
cych matek. Міско to bedzie wydn- 
wane na asygnaty U. S., która odląd 
zamiast zasiłku na karmienie ис 
wydawała mleko w nalurzi 


NAPRZÓD“ 


Prace Ubezp. Społ. w cyfrach|Nowe kadry o 


Ministerstwa oświaly zadecydowa- 
ła, iż młodzież szkół śreanich może 
zaciągnąć się w szeregi pozaszkol- 
nych organizacji młodzieżowych о 
charakterze politycznym jak Związek 
Wałki Młodych, Org. Młodzicży To- 
warzystwa Uniwersytetu Iobolnicze. 
Ba, „Wici* i Związek Młodzieży De- 
mokratycznej. Opierając się па 
owym zarządzeniu komisja porozu- 
miewawcza organizacji młodzieżo- 
wych w porozumieniu z kuratorium 
okręgu szkolnego krakowskiego po- 
stanowiła zapoznać dziesiątki lysię- 
cy krakowskiej młodzieży gimnazjal- 
nej i licealnej z ideologią i progra- 
mem poszczególnych organizacyj mło- 
dzieżowych. 


Usiałono, że prelegenci z Związku 
Walki Młodych, O. M. TUR. i Związ- 
ku Młodzieży Demokratycznej zorga- 
nizują na terenie krakowskich szkół 


PASTYLKI 


Dr. A. Wander 
S. A. Kraków 
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rganizacyj politycznych 
młod 


ziezy 
średnich specjalne zebrania Informa- 
cyjne. Dopuszczenie młodzieży szkół 
średnich w szeregi młodzieżowych 
organizncyj pohtycznych  niztytko 
przysporzy tym ostatnim rzesze peł- 
nowartościawego moralnie „naryb- 
ku", lecz przede wszystkiem stanie 
się podwaliną społeczan politycznego 
utwiadomienia setek tysięcy przy- 
szłych obywat 


Гы 2: ы] 
бопїшу producen: ma 


preeu засеш э ев ul 


Przed Sądem Specjalnym Кат- 
nym w Krakowie stania niebawem 
Wacław Dworakowski, który pod- 
czas okupacji pracował w firmie 
Zieleniewski i Filzner przy wy- 
robie min morskich. Dworiko 
ski dział na szkodę ludnoś 
polskiej, powodując wysyłanie 
pracowników do obozów koncen- 
tracyjnych a ponadto działał na 
korzyść okupanta, podnosząc pro. 
dukcję min morskich z 15 na 60— 
80 miesięcznie, tak, że fabryka w 
okresie od kwietnia 1942 r. do 
sierpnia 1944 r. wyprodukowała 
1,251 min. W lipcu 1944 roku prze- 
prowadził on częściową ewakuację 
inaszym fabrycznych z Krakowa 
do Lignicy, 


WYSTAWA WNĘTRZ ŚWIETLICO- 
WYCH. 

W miejskim Muzeum Przemysłu 
Artystycznego przy ulicy Smoleńsk 
y, odbyło suę otwarcie wystawy 
wnętrz świetlicowych przy udziale 
Naczelnika Wydziału kullury і szu 
ki Urzędu Wojewódzkiegu oh. Bro- 
niadowskiego, dyrektora Miejskiego 
Muzeum Przemysłowego — Wilkiewi- 
Сад i innych. 


TADEUSZ ŻEROMSKI 


а) 


Ucieczka z Mauthausen 


żniwo śmierci 
w Krankeniagrze. 


Działo się to w drugicj połowie 
kwielniu 1945 r. w lżw, „Kranken- 
lagrze”, czyli italu chozu kon- 
cenlracyjnego w Mauthausen. — 
W Krankenlagrze, położonym w 
kollinie u stóp wzgórza, па któ- 
rym wznosił się właściwy obóz- 
twierdza, skoncentrowano okoła 
10.000 śmiertelnie wyczerpanych 4 
chorych więźniów, mych na 
powolną śmierć głową, 

Wojna szybkimi krokami zbli- 
żała się do kresu, Wiedzieliśmy i 
czuliśmy, ze najbliższe lygodnie 
muszą przynieść załamanie Ni 
miec, Nie wiedzieliśmy jedi: 
to nom 


ni- 


śmierć, Mi 
mi klęski, komend пада 
ubozu nie zaprzestawa! swej eks- 


х! lności. Dzień 
ка minoów krema- 
loriów wyslrz w niebo zlo- 


wrogie języki ogniu. Dniami i no- 
camı wlokly się pod bòre drogą, 
wiodącą ze stacji kolejowej dr o- 
bozu długie kolumny wi 
ewakuowanych z innych obozów 
koncentracyjnych i sprowadza- 
nych фа Maulhnusen na wykoń- 
czenie. Możdowanie więżniów od- 
bywało się w kim tempie, że 0- 
bozowe krei: oria nie mogły na- 
dążyć z paleniem Irupów. Powsta- 
wały „zaleglości”, zwiększające 
się z tygodnia na Lydzień. 


4 naszego bloku, na 
dziedzińen, leżał stale rosnący 8105 
trupów, setki mok sh na de- 
szczu i parujących na słońcu na- 
gich szkieletów z szeroko otwarly- 
mi szczękami, w których szukana 
i z których wyrywana stote zęby. 
Szkielety te nie nwgły się docze- 
Каб swojej kolejki do krematoryj. 
nego pieca, Głód a w slad za nim 
śmierlelność zwiększały się z dnia 
na dzień. Zamorzeni głodem In- 
dze umiera bez Эниш i bez 
przedśmiertnych skurczów, ozna- 


czających walkę, obronę, prolest, 
Kiadli się na podłodze, jakby da 
snu, zamykali oczy, "mwili przy. 
1oannożć i wydawaii  osłalnia 


tchnienie jak najciszej, jak naj- 
polniniej, jak najdyskretniej. — 
Zbierana ich z podłogi i rzucano 
lrupów, nim serca ich 
ię do reszty uciszyć, nim 
gk do тоху oslygły i ze- 


szływnial. 


Międzynarodówka 


straceńców. 

Czyż nie było żadnej siły, która 
by próbowała przeciwstawić się 
niemieckiemu szałowi mordowa- 
nia ? 

Owszem, była i wbrew całemu 
niepodobieństwu — skutecznego 
przeciwdzipłania — działała. Za- 
uważyłem to wkrólce po przyby- 
ciu do Krankenlagru, że obozem 
naszym rządziły dwie wladze. Je- 


dna, w swoim mniemaniu jedyna, 
koncęnirowała w sobie całe be 
slialstwo i sadyzm narodu nie- 
jnicckiego, oraz wszyslkie mates 


rialne środki do wyładowania te 
go bi stwa i sadyzmu, Środki 
te były nieograniczone. Sktadaty 
się one na żelazną konstrukcję 


do ści 


gilotyny, przeznaczon 


nia głów nie pojedyńczym jed- 
noslkom, ale całym narodum. 
I nie było muterialnej siły, która 


; przeeiwsia 


zdolny by była jej si 
, Przeciwsławiła s 
siła moralna. Жа}. 
nastki w  Wielojęzycznej 
skazanych na nieucheonny 
więźniów zdołały znaleźć 
wspólny. Powstała umowa, sprz 
międzynarodówku sira- 

ców. Pozbawiona - jakiehkol- 
wiek rodków malerialnych, skrę- 
powana kolezustymi. drutami, 
1 masowymi egze- 
iędzynarodówka ta dy- 
ca jedynie wolą i inteli- 
, pogardą ёте} i wi 
„stwa, zdołał ууш 
he punkly w żelaznej h msteukcji 
biderowskiej i drogą podstępu. 
przekupstwa, namowy, grożby 1 
obietnic zaczęła rozlużniać nie- 
złomne wiązania i zdobywać środ- 
ki żywnościowe i pieniężne, wia- 
domości ze świata, broń i powal- 
nych jej ludzi w szeregach wro- 
ga. a poprzez to wszyslko — wła- 


jej jednak 
sze jed- 
masie 


sponu 
genc, 


Zyta dzą ta służyła w ratowaniu 
skazanych na śmierć. Wszystkich 
uratować nie mogła. A nie chiała 
też działać na ślepo. Dakonywała 
więc starannej selekcji. Jednak, 


choć reprezentowała jednolily ię dzie kolej. 


niedwuznaczny światopogląd spu- 
4oczny, nie kierowała się w solek- 
cji światopoglądem, lecz bezwzglę- 
dng wartością і użytecznością spu- 
łeczną skazańców. Zawdzięczali 
jej więc ocalenie zarówno wyzna- 
wey jak i przeciwnicy jej alo- 
poglądu, 

Władza tą służyła ponadia do- 
żywiumie przymierających gło- 
dem i dostarczaniu specylików 
lecz ych ciężko chorym. 

Przede wszystkim jednak i nade 
zysłko władza ta mobilizowała 
siły i troski na wyczekiwaną od 
lut chwilę przełomu, aby uderzyć 
zwartym frontem na wroga i wy- 
czyć sobie wolnosć lub p 
najmniej zginąć z bronią w ręku. 

Jednym z głównych motorów 
lej władzy, а dla mnie jej natch- 
nimym symbolem, hył Kazik 
(tow. Kazimierz Itusinek — wice- 
przewodniczący CKW PPS i se- 
kreturz generalny КО72). Każdy 
więzień z Mauthausen nosi је wy- 
pisane w sercu. 


Z początku był on Ша mnie je- 
dynym reprezentaniem zakanspi- 
rowancj władzy. Potem poznałem 
Józku (tow. Józef Cyrankiewicz — 
sekretarz generalny CKW PPS). 
A potem szereg drugoplanowych 
członków migdzynarodówki sira- 
ceńców. 

Spełniając wszystko со było m 
ich mocy, nie mogli cm jednak 
ani rozbraić załogi obozu, ani wy- 
gisić śmiercionośnych pieców. 
Mimo ich opieki, patrząc na ros- 
nące stosy trupów, pytaliśmey sa- 
mych siebie, kiedy na ras przyj- 
(C. ё n.). 
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W sobote dnia 9. lutego br. rozpo- 
czął w Krakowie swe obrady Zjazd 


Sędziów i Prokuratorów Плестуро- 
spolitej Polskiej Apelacji Krekow- 
skiej, na, który przybyli również 


przedstawiciele sądownictwa polskie- 
go z innych dzielnie Kraju, a także 
i zagraniczni goście. Z czołowych 
osobistości polskiego sądownictwa 
należy wymienić Ministra Sprawie- 
dlrwości Ob. Н. Świątkowskiego, któ- 
ry przyhył z Warszawy na otwarcie 
Zjazdu w towarzystwie: Dyr. Jo- 
dłowskiego, Szefa Dep. Szkolenia Za- 
wodów Prawniczych i Роршагуласјі 
Prawa, Dyr. Ordyńcowej, Szefa Dop. 
Organizacyjno-Administrzcyjnego Mi- 
nistra Sprawiedliwości, Zast, Dyr. 
Ustawodawczego Ob. Szera, Szefa 
Nadzoru Prokuratorskiego, Prok. Dą- 
ha, Szefa Nadzoru Sądowego, Sędzie- 
fo Kapilaniaka, Sędziego Grudziń- 
skiego z Nadzoru Sądowego i Ob. Ма- 
drzyckiej, Kierownika Referatu Pra- 
sowego tegoż Ministerstwu, 

Sądownictwo wojskowe reprezen- 
lowane jesi na Zjeździe w osobach; 
mjr. Dr Bathlera, Prok. W, Dra Kpt 
Skalskiego | Kph Medera. 

Zjazd zagaił Prezes Apelacji Kra- 
kowskicj Dr Karol Gniewosz. 

Po odczytaniu porządku dziennego 
przez przewodniczącego Zjazdu tow. 
Ministra Świątkowskiego przemawia- 
li kolejna: imieniem Akademii Umie- 
jętności, Prof. U. J. Dr. Kowalski, 
imieniem Uniwersytetu w Leyden 
Prof, Prawa karnego уап Bammlem, 
któremu Ob, Świątkowski specjalnie 
wyracił podziękowanie nietylko jako 
Mmister Sprawiedliwości, ale także 
jako Przewodniczący Rady Naczelnej 
niedawno zorganizowanego Związku 
byłych więżniów politycznych z hbi- 
tlerowskich obozów Копсепігасуј- 
nych. 

W dalszym ciągu wygłosili przemó- 
wieni; Mir. Dr, Baller imieniem 
D. Ө, W, adw. Dr Liliental imianiem 
Izby Adwokackiej i Prezes Izhy No- 
lurialnej Dr Mleczko. 

Następnie low. Minister Świątkow 
ski wygłosił reterat pod tytułem „54- 
downiotwo н doba obecna", padzie- 
lony na cziery części: 1) U źródeł 
Niepodległości, 2) Idea Słowiańska 
w Polsce, 3) Polska a Urganizacja 
Narodów Zjednoczonych 1 4) Sądow- 
nictwo a Demokracja. Referat ban о 
niezwykle ciekawej strukturze i Lre- 
UE ë ë UŘ 

ZABEZPIECZENIE MIENIA 
SZKOLNEGO 

Ponieważ na terenie poszczegól- 
nych powialów Krukowskiegu 
coraz wzęściej powlarzni? się wypad. 
ki bezkarnego rozkradamia mienia 
szkół publicznych, a zwłaszcza szkół 
rolniczych, Wuvjewódzka Komenda 
М. 0. wydała Komendom Powiato- 
wyni М. О, nakaz udzielania jak naj- 
wydatniejszej pomocy w akcji ochro- 
ny mienia szkolnego, żąda jednak 
zorganizowania przez czynniki szkoł- 
ne | gminne we własnym zakresie 
straży ochronnej, która by pełniła 
służbę pod kierunkiem | nadzorem 
M, 0. 

PORANKI SZKOLNE KU CZCI 

TADEUSZA KOŚCIUSZKI 

Kurulorium Okr. Szk, Krak. w po- 
romumieniu z Komitetem uczczenia 
200-ej rocznicy urodzin Т. Kościusz- 
ki zarządził, aby we wszystkich 
szkołach Okręgu Krakowskiego u- 
rządzono w dniu 12 lutego b. r. uro- 
czyste poranki szkolne ku czci wiel- 
Шево Naczelnik: w sukmanie, 


woj, 


„NAPRZÓD“ 


Tow. Minister Świątkowski 


Na Zjeździe Sędziów i Prokuratorów w Krakowie 


ści nagrodzili zebrani rzęsistymi o- 
Klaskami. Po przerwie wygłosił 
przedstawiciel О. К. 2. Z. Ob, Wolski 


Zjazd Woj. Stron. 


Ж W sobotę rozpoczął się Wojowódz- 
ki Zjazd Stronnictwa Demokratycz- 
nego. Po krótkim zagajenin obrad 
przez Prezesa Zarządu Wojew. Prof. 
Dr Adama Krzyżanowskiego dokana- 
no wyboru Prezydium, w skład któ- 
rego m. in. weszli: ob. prof, Krzy. 
Łanowski, Wioeprezesi: oh. ob.: Jura, 
Kargol і Kozlowski, oraz dolegaci 
Centralnego Komitetu 5. D. ob. oh. 
Wiceminister Chajn, Inż, Hiłowa, 
Dyr. Arczyński. Nasiępnie przema- 


powitał Zjazd tow. Czernitowski. 
|Dłuższy referat o polityce wewnęlrz- 
Inej i współpracy stronnictw wygłosił 
ob. Dyr. Arczyński, Podkreślił on 


powitalne przemówienie 1 Przewo- 
dniczący Spółdzielczości, Dyr. „Spo- 
lem“, Ob, Bałaban. 


Demokratycznego 
między innymi, iż mimo różnic pro 
gramowych wszystkie sironnictwa 
polityczne wobec torażniejszych waż1 
nych zagadnień powinny dążyć do 
jek najściślejsze] współpracy. Wice- 
minister Sprawiedliwości ob. Chajn 
zareferował politykę zagraniczną 
Rządu i stosunek do niej Stronnictwa 
Demokratycznego. 


W następnym pmkoie' programu 
ob. Prof, Dr Langrod omówił tezy 
programowe Stronnictwa uchwalone 
w końcu stycznia przez Radę Nacze!l- 
ną. 

Po przerwie rozpoczęto dyskusję 
nad tezami programowymi. W dy- 
skueji wypowiedzieli swoje zdania, 
przedstawiciele 5. D. z седо Woje- 
wództwa. 


Przekrój życia partyjnego 


Z Krakowa ; 

W związku z obniżką płac pracow. 
ników Monopola Tytonlowego odby- 
ło się w dniu 6. П, b, r, zebranie 
pracowników, na бгуш przemawia- 
li: Poseł tow, Dr Drohner, Sekrotarz 
W. К. Р, Р. 5. tow, Wójcik i Se- 
kretarz М. K, Р. Р. 5. tow, Rejman, 
Portraktacje w sprawie umowy zbio- 
rowej i wyrównania poborów, twa- 


Ja. 

Z przykrością stwierdzić należy, że 
naczelny dyrektor inż, Nadulski nie 
wykazuje żadnego zrozumienia dla 
obecnej rzeczywistości, koniecznego 
pa tak wysokim stanowisku, W spra- 
wie nacisku, jaki inż. Nadulski pró- 
bował wywierać пй pracowników 
lowych Komitet Wojewódzki P, 
nterweniował w ministerstwie 


ЧҮС" 

W ostatnich dniach odbył się sze- 
reg zebrań w Komiletach Fabrycz- 
nych i Dzielnicowych Polskiej Purtii 
Socjalistycznej. Między innymi ze- 
brania odbyły się w Łuszczarni, w 
1X Komisariacie M. О, w Е-е „Wan- 
. Łazarz: 


cie M. O, w Е-е 
Z ramienia М. К. - Р. Р, S. przema- 
міні przewodniczeqy M. К. P. Р. 8. 


tow, Czernikowski, sekrelarz М. К, 

P, Р. 5, low, Rejman, tow. Ciepielo- 

wa і tow. Stanek, 
ә 


W świetlicy 
plac Cerkowskiego 7, Sekcja Teatral- 
na przy Koinitocie Р. Р. 5. wystawiła 
jasełka dla dzieci rooblników, Przed- 
slawienie slojące na wysokim pozio- 
mie artystycznym pozostanie miłym 
wspomnieniem w pamięci dzioci i 
starszych. 

Z Powiatu . 

W ostatnim tygodniu Komwitel Po- 
wiatowy Р. Р. 5. zorganizował zebra- 
nia w Komitecie Miejscowym w Gal- 
kowicah, Bieńczycach-Młyn i Mozila- 
nach. Z ramienia K. Р. Р. Р. S. prze- 
mawiał sekretarz К. Р. Р. Р. $. tow, 
Tatara i Jow. Lis. 

Wymienione powyże] Komitety wy- 
алија aktywność і wysokie wyrobie. 
nie polityczme. 


omu (ramwajarzy** 


Z Wojewódziwa : 

W województwie krakowskim od- 
był się szereg wieców zorganizowa- 
nych przez W. К. Р. P, 5. 

W Limanowej i Nowym Sącza 
przemawiał Poseł tow. Dr. Drobner; 
W Myślenicach i Zakopanem przema- 
wiała tow, Ciepielowa i tow. Tatara; 
W Tarnowie, Dąbrawie, Brzeaku i 
Bochni przemawiał przewodniczący 
O. K. Z. Z. tow. Kowalczyk; W Mie- 
chowie, Olkuszu, Wolbromiu — se- 
krelarz W. K, Р. Р. 5. — tow. Wój- 
cik; W Chrzanowie, Jaworznie, O- 
święcimiu sekretarz W. К. P, P, S, — 
tow. Kubicki; W Wieliczce — tow. 


Lis. 
Zawiadomienie 

10 lutego b, r. a godz. 16-tej w sali 
Rady Miejskiej odbędzie Zebra- 
nie Aktywów, wszystkich sześciu 
Stronnictw Politycznych, na którym 
wiceprezydent К. R. М. tow. Dr. 
Szwalbe wygłosi odczyt p. t. „Blok 
Wyborczy”. 


Centralna Szkoła 
Partyjna PPS 


Warszawa (SAP) — CKW PPS po- 
wołał do życia Centralną Szkołę Par- 
tyjną z siedzibą w Warszawie przy 
ul, Wiejskiej 18, 

Kierownictwa Szkoły urochamia w 
dn. 18. II. pierwszy 3-lygodniowy 
kurs dla sekretarzy i kandydatów na 
sekretarzy wojewódzkich, Wykła- 
dowcami będą najwybitniejsi teore- 
tycy i praktycy polskiej myśli зо- 
cjalistycznej. 

Progrun Szkoły, oprócz historii 
PPS i socjalizmu przewiduje historię 
тисш zawodowego, oraz omówienie 
wszystkich zagadnień współczesnego 
życia, interesujących świadomego 
działacz polityczno-społecznego. 


PPS-cy wykładowcami 


w wojsku 

Warszawa (SAP) — Wydział O$- 
wiatowy Wojew. Komitetu PPS — 
Warszawa, zorganizował cykl wy- 
kładów  społeczno-politycznych dla 
1-ej Dywizji im. Tad. Kościuszki. 

Wykład inauguracyjny w 60-tą 
rocznicę stracenia członków „Prole- 
taristu“ wygłosia tow. Skrzetuski, 


„Fantom Hyła 

Książka. 298 siron dobrego dzie- 
łowego papieru. Okładka, Portret 
suiora na kredowym papıcrze, Na- 
kład także autora, а przed lym 
wszystkim na trzech stropnicuch re- 
klamy kosmelyków i drogerii im, 
Świętej Teresy. 

W reklamach tych wyraża kon- 
cesjonariusz owej im. Świętej Teresy 
drogerii, autor i makłądca książki 
na kredowym papierze wyobrażony 
Hyła, takie np. „złole myśli”, 

.. oszczędność to zastój ogólny i 
samobójstwo kraju". I woła „Wyz- 
bądźmy się psychozy oszczędzania, 
wywołanej reklamiarskim krzykiem 
instytucyj oszczędnościowych, które 
we własnym iniencsie da tego nawo- 
Mja“. 

Ale przejdżmy do samej książki, 
Tytuł „Wiatyk Maćka i Wojtnała Hy- 
łów". Treść — coś w rodzajn wiel- 
kiego testamentu moralnego dla syn- 
ków owego aulora і koncesjonariusza. 

Zaraz па pierwszej stronie w pierw. 
szych wierszach stwierdzenia, ża 
wszystkim na świecie rządzi tylko, 
jedynie i niepodzielnie, a monapoli- 
stycznie. miłość, Przy czym autor 
przyznaje, że w młodych latach nie 
przypisywał jej tak wielkiej potęj 

„W określeniu bardzo dosadny: 
miłość to nczucie głupie, zaczyna się 
w saru, a kończy na ... wzdychaniu 
zawarta hyła cała ówczesna mą- 
drość" — zwierza się autor konce- 
sjonariisz, 

Kilka . nastepnych zdań nakanje 
jekmajszybcliej przerzucić wiele bar= 
dzo wiele stronnie í przenieść się do 
ostatnich kartek, do kwintesencji, 
Jak  najszyhciej do  kwimtesencji 
(Czy może tylko do końca?), 

No i rzeczywiście, Znajdujemy pe- 
rełki owej „nanki o miłości!, 

„Ukochanie, pragnienie czegoś co 
pochodzi z czwartego zespołu, jest 
automatycznym zrnieszczeniem Jego 
istoty w nejdłużej żyjącym ciele pra- 
Bnienin. Опо musi wykonać zadanie 
Jemu poruczone albowiem w Jego 
środowisku nie ma względów, raba- 
tów аш pyskowanie, ani braku obo- 
wiązkowość. Toteż dla uskuiecznie: 
«іа upragnionego, gdy hraknie ciała 
fizycznego, używa ono następnego 
warsziatu”, 

Ale nie tylko subtelną psycholo- 
айе, logizm i filozofię roztacza przed 
паті koncesjonariusz Hyła, Sięga i 
do medycyny d do życia pozagrobo= 
wego w sposób wyrafinowanie suh- 
епу, 

„Toteż fantom, со mądrzejszy, na- 
pastuje ludzi słabych,  praguąc 
wkraść się w ich cialo, ale nie zaw- 
sze mu się to udaje, czasem na chwi- 
lẹ, przy czym jest prany po pysku, 
hity, drapany przez Lroniąca się сіп, 
ła alakowane. Na iym polega taniec 
św. Wita". 

Niestety] Dokladniejsże badania 
tak wspaniałego dzieła pokazuje, że 
zostało опо napisane „Kraków — Sal- 
wator 1938 do sierpnia 1939", 

Przepraszam. Sanacyjne jeszcze 
to władze „puściły” w świat owe 
arcydzieło Hyly. Skąd tylko i dzięki 
komu nierozcięty nowy egzemplarz 
tej książki na naszym redakcyjnym 
biurku, egzemplarz, który zburzył 
mój światopogląd, me szczęście 1 za- 
truł mi życie wiecznym strachem 
przed fantomem „co mądrzejszym* 
i jego prorokiem.. Hyłą. 

I jeszcze jedno pytanie pod adrce- 
sem władz kościelnych: Od kiedyj 
Święta Teresa jest patronką kosme 
tyki epołecznej A la Hyla i czy ewen- 
tualnie wakuje do dziś jeszcze etat 
patronki... wiecznej ondulacji. (d) 


8 


„NAPRZÓD* 


PODZIĘKOWANIE 
Za bardzo serdeczną, troskliwą i bez- 
inieresowną opiekę w ciężkiej cho- 
robie’ naszego ojca i dziadka Jana 
Mazurskiego, składamy  Drogielu 
Tow. Julianowi Aleksandrowiczowi 
najgorętsze podziękowanie 

,Wielgusawie z rodziną. 


ЈАЅА МКА“ 
ARTYKUŁY GOSPODARCZE 
Kraków, Pl. Szczepański 9 


szkło, porcelana, garnki i inne 
6 (=) 


RESTAURACJA 
za 


ROGIEM“ 


Kraków, ul. Diełla 51 
Tel 542-77 


Wykwintna kuchnia 


pierwszorzędne napoje Я 
11 


RADIO-ELEKTRO-IECHNIKA 
Przedstawicielstwo-Państwo- 
wych Zak. Radioiechnicznych 
Kraków, Grodzka 13 ll. 502-44 


poleca: 

aparaty radiowe dla miesz 
кай | świetlic. Wzmacniacze 
radiowe wysoklej mocy. 


Sprzęt radlatechniczny 
p a 


T. PAUDYN 
| Kraków, Pi. Szcza| 


p 
KONSUM P. P. S, 
PI. Szcza 


przyjmuje do у 
Ёуштейс!еше czionków aktywu 
ych P WA. gozpadar- 


„SPOŁEM“ 


ZAKŁADY WYTWÓRCZE 


w Krakowie, 
praduku ją: 
le, nucharki 


ul. Kącik 18/22, Tal.: 
jarniki, harkatniki, koksy, wu- 
16 


Złoto, Srebro 


kupuje, sprzedaje 
pracownia złofnicza 
MARIAN HYŁA 


Kraków, Grodzka 29. 


| mok 7 
DZIŚ W TEATRACH 


у", М. Lałno- 
Ludwika Solakiegu. 
Juliusza Hlo- 


р 
Tontr Stary — godzioa 15 
media w Jch aktach В. 
seria Kryalyny Severin — Zolw 
(gdzino 1815 — „dajka кошта", k 


(солда s 


ZEK —- godzina. 18 


rekle Zuch 
КОШЕ у Гыл, 


KINA 

Niebezpiecma milość -- porz. 

00. 
iobeaplecmna milość" — pocz. 

19.30. 
Koraarze północy" — pam. 

20,00, 
owym się nia mówi* — pocz. 


17.50. 19 30, 
: „Бома Hood" — pocz. 16.00, 18.00, 
„Zom pusiynt" — роса. 16.00, 


miata 1 żebrak” — pocz 16.00, 


O czym alg nia mówi" — 
poos, 14.00, 18.00, 20.00 

Wolność: „Lenin w październiku” 
po. 15.30, 17.30, 19.30, 


RADIO 


1 6.55: Hya 


“С=с poranny; 7.15 Мита a piy 


50 „O czym риме prasa wujoczna"; 7. 
Program 


a dzień bieżący: 8.00 Inian 
11.90 Kronika krukuwukni 11,40 
11A7 Byns) czasu 


шы z Wieży Marladkiej; 1304 AŃykui al- 
tuminy | Шдедві роки віну: 1240 lolor 
macje, 13,50 Bkrzynka pomukiw 
duin; 18.05 Audycja dla Олесі; 
zjemiach odzyskanych” 
Тацоцала Kodoluaki"; 1 
towyi 20 
[5,46 


amoro" 


U 
0 Przegliki apor 
Kwartet rozrywkowy „oh 
Odpowiadamy na lislyj 


ZAWIADOMIENIE 


И атта 


25 zagranica; 19.00 
Siowi uńakich; 


„WESOŁA GROMADKA"— 
W niedziele 
przed 


W SKALI 
o modsinie 11-41 
kinoieniru lu 
a", któzy 

мо гойт тов 
Towarzystwo P. 
jedna 2 jego staly 
Wek, ryeląpuia w. premiere "moglaży 
Pa tytulem „Z biegie 
xlóry rainteremije z pew 


poludnie 


, jest tuleresującą TB) 4 
1 eeytaoji takatów najwybil 

wych pi zy polskich day 
mpólczesnych. Tokaiy te ад kom 
mi do wyświetlanych rówmoczanie artyst 
cznych przeźrowy Wybór, uklad tokst 


oprawa plastyama Zofi) Remdzner. 
sprzedaż biletów w „Akladnioy Нагсәг- 
skiej“, Dumajerwaklego"1, naprzeciw Scali, 


PORANEK STAROPOLSKI 


Stary Teatr ureydan. dmia 10 lulego 1946 
т, o godz. Taj na dużej вай Poranek 
staropolskiej poezji. Raauiko alywrans, па]. 
niesżuczniej zapomniane zabrzmią зе шселу 
przecudne wièwze liryczna, аа!угу 1 fras 
ki twórców tal 
Mikolaj > 
Szymon 
Isour lenynujan Kochowski. 
nunu Namawia 1 Błanisław "remote 
ki Wykonawcami będą: Н. Gadjowa, W. 
Krusawska, E. Szumauska, H. 
‚ E. Fudo, Bt. бат, В. Lo- 
bai, J. Wamnecki i SL. 28. 
Żainacemiswrwana też będą uroczo 


jak з uczniów Ва. Spr- 


ajame iune oparle ma motywach wlaru- 
polskich 


opracowan Wniuia Szemikuwna. 

zaaiądzie Woleriam l'a- 
ja шешиле 

ИЛ 

Slowo 


Wo jęśo: 
wywiowi 


Ацышу Ualiowej PAC 


wstępna 


aha Nalansona, 
Zygmunt Lośnodoraki. 


KRAKOWSKA WYTWURNIA MIĘSA 


SPÓŁDZIELNIA PRACY 2 ODPÓW. UDZIAŁAMI 
zawiadamia o otwarciu własnego aklepu fabrycznego przy al. Grodzkiej 
Nr. 25, polecając znane z dobroci wyroby masarskie po cenach konku- 

zencyjnych 


| EE z 
Wielkim ułatwieniem 


dla handlu, przemyslu, rękodziela 


oraz najszerszych rzesz produ. 


centów 1 konsumentów jest korzy stanie 


Z BIURA OGŁOSZEŃ I REKLAM 
POLSKIEJ AGENCJI PRASOWEJ 


Oddział w Krakowie, — ul. Basztowa L. 15. 
Telefon 595.71 


Przyjmowanie ogłoszeń do wszystkich pism w całej Polsce po ce- 


nach taryfowych, 


Przeprowadzani. 


gospodarczej sytuacji hraju 
Bezpłatne, fachowe porad 
rodzaju. 


Kosztorysy, projekty, nlanowania opracowane 


nych specjalistów zawodowych. 
Dla przedsiębiorstw instytucji 


kampanii reklamowych na zasadzia 
i celowej propagandy handlowej, ze 


tzejonalnej 


specjalnym uwzględnieniem 


jetwo w sprawach reklamy wszelkiego 


przez doświadcza 


państwowych i pod zarządem pań 


siwawym przyjmowanie ogłoszeń na zasadach wyłączności. 


Ewaga! Wyłyczn 


przedstawie ielstwo 


łoszeń 


do „Rocznika Przemysłu Od өз 
cego pierwszą ogólnopolska księgę iufoemucyjno-adre 
sowa. Przyjmowanie ogłoszeń o zukinionych osobacji, 
akluch, dokumeniach osobistych i 1. p. do „Monilora 
Paii ~ 


Kupimy maszyny do wyrobu obuwia 


Kopyta maszynewe i wszelkie przybory do fabryki obawia 


Kordeckiego 5. 


— Tel 5-57-93 


Fabryka obuwia WEDE 


Wydawca Spółdzielnia Wydaw. 


O#dbito czcionkami 


„Wiedza“, — Redaktor Jen Dąbrow sk 
ud godz. 10 do 12. Sekretarz redakcji — codzien nie od godz. 9 do 11. — Redakcja i administracja Kraków, 
Drukarni „Naprzodu“ — Kraków, ul. 


5 (1-6) 


ul. 


Bar Gotycki 


Kraków, — ul. Szczepańska 5. 
Poleca smakoszom dobre dania barowe 


Re dzktar naczelny — poniedziałki, środy 1 


Orzeszkowej 7. — Tel. 566-53. 


ZŁOTE STARE ZĘBY 
kupuje 

po najwyższych cenach 
Bi-Kol 

RYNEK GŁ, 

wszelkie 
М атаа іа? 
zegarmistrzowsko-jubilerski. 


KRAKÓW 
Przyjmuje 


18. 
reperacje. 


żŻądujcie wszęazie 


KA WY 


Browaru Krakowakiego 
Do nabycia 


fa шш, Kraków, Krakowska 42 


Cena mbryesna 
3 (2) 


GOSPODA 


рор 
„Wierzynkiem '| 


KRAKOW, RYNEK GŁ. 16 
KAZIMIERZ KSIĄŻEK 


Гем +оле=у | 


Ты 


м-т 


RESTAURACIA DANCING 


MAKSIM 


Kraków — Sławkowska 30. Tal. 


557-24 


Od 15. II. 1946 nowy wapaniały pro- 
| gram. — tna orkiealew, dodkonułu 
kuchnia. — Dancing towarzyski ot до. 


Чышу 18-1еј. — Program od godz. 20, 
1341 4 
Zecera i maszyniste 


potrzeba 
D:ukarnia Państwowa Nr 2 
Lignica, & Chojnowskiego 48. 


Z еерт 


WŁ. FEILGUT 


2) 


piątki 
Orzeszkowej 7. — Telefon 536-83. 
м—626Я 


